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nych w dziedzinie działalności prawnej a ta­
kże. przepisy o stosunku niniątkowyin między 
małżonkami zawierają daleko idące ograni­
czenia prawa kobiet zamężnych na korzyść 
mężów. Te ograniczenia nie odpowiadam o- 
ąccnym warunkom politycznym, społecznym 
i gospodarczym i są przestarzałe wobec przy­
znania kobietom czynnego i biernego prawa 
wyborczego i wobec dopuszczenia ich d.i róż­
nych stanowisk administra.. ji n m-.twowej ja­
ko leż wobec stanowiska socjalnego, które so­
bie kobiety wv,vai. - *y

Na tem posiedzen:e zamknięto. Następne 
posiedzenie odbędzie się w piątek o godz. 4.

Fox di fi. dni* 12. marca 1919.

Pslste osioł
W teorii co do tego, że Polska musi bvć 

państwem demokratveznem. nie ma żadnego 
fcporu. Ale, gdv chodzi o praktyczne zastoso­
wanie zasad demokratycznych, pokazują się 
bdrazu różnice znaczne. Mamy demokratów 
bardzo różnorakich i każdy z nich, operując 
tem samem poieciem, co innego ma na mvśti. 
Dużo jest demokratów z mody. Ot. poprostu 
dzisiaj nie wypada jakoś bvć nie-dcmokratą. 
Prąd demokratyczny stał się dominującym, 
więc trzeba płynąć z prądem. Jednostki tego 
typu nie main wogóle żadnego własnego prze­
konania, są one, jak chorągiewka na dachu, 
która obraca sie według wiatru. Takich „de­
mokratów" mamy bardzo dużo, ho n'gdzie 
bodaj ,ak jak u nas powierzchowność polity­
czna nie święci tryumfów. Brak wychowania 
politycznego daje s‘ę nam nod tvm względem 
ogromnie we znaki. Zaniedbania w tej d.z'e- 
Sdzinie wvnia?ać beda bardzo intensywnej pra­
cy, zanim ogół nasz przeć,ietnv nabędzie um:e- 
jętnośei myślenia i samodzielności sadu ooli- 
tyoznego.

Mnieí liczny, ale gorszv gatunek pseudo- 
Oemokratów tworzą ci. którzy wewnętrzne 
Imają zupełnie inne przekonania. a!e podają 
się za demokratów ze strachu. Są to przeko­
nani przeciwnicy demokracji, ale nie nosiadaia 
©dwagi. abv iasno i otwarcie ze zdaniem swem 
¡Wystąpić. Widzą oni w demokracji niebeznie- 

‘¡czeństwo dla swej dotychczasowej przewagi, 
'dla swoich wpływów i sadza, iż bardzo chytrze 
postąpią, jeżel> sami przvimą barwę ochron­
ną demokratyczna. Dla pol’tvków takich nie 
można mieć szacunku, bo pierwszym nakazem 
moralnym jest, aby każdy bvł soba, to jest. 
B>bv postępował tak jak głos sumienia i prze­
konania mu nakazują. Stokroć wiecei wart iest 
ten konserwatysta, który ma odwagę powie­
dzieć iż jest konserwatysta i broni swych za­
patrywań, niż taki talmi-demokrata. który go­
tów test przysięgać na lud, a w gruncie rzeczy 
drwi sobie z „prostaczków".

Jest wreszcie trzeci, najniebezpiecznieiszy 
typ „demokratów", a nranowicie taty ludzie 
fcez zasad i sumienia- dla U*órvrhjest tvíko drabina no wpivwów i stanowisk 
politycznych. Takich karierowiczów- 
oemokratów spotvkamv dużo na każdym 
kroku właśnie teraz, ho wietrzą oni dobrą 
koniunkturę dla swo'ch interesów. Rozmaici 
plvwacze polityczni, którzy nigdy rzetelnie dla 
Indu nie pracowali, a calv swói talent wysi­
lali dla zaspokojenia własnej ambicji, ludzie, 
którzy wozorj pozował’ na hrabiów i viven- 
tów brukowych, geszefciarze, wyznający za- 
kadę. że pieniądz zarobiony w jakikolwiek 
sposób „non elet" — wszystkie te postacie „ro­
bią" obecnie w demokracji uważając ia za 
¡Utawód bardzo zyskowny i ponętny. Jest to naj­
niebezpieczniejszy gatunek tak zwanwh demo­
kratów dlatego, że nie posiadaiac żadnych za­
wad i żadnego poczucia odpowiedzialności, go­
towi sa bez skrupułu grać na instynktach mas 
lak jak to ich widokom osob'stvm dogadza 
i nie cofną sie przed żadna przewrotnością. 
Xdy przez to cel swój mniemają ©sięgnąć. Z tel 
warstwy rodzą się przedewszvstkiem zawodo­
wi d emagodzy. podburzający bez sknnu- 
iów jedna warstwę przeciwko drugiej. Nasz 
chłop, nasz rzemieślnik czv robotnik n;e ma 
nao gól instynktów demagog’cznvch. Są to ra­
czej jedostki z tak zwanej inteligencji i pół­
inteligenci!. które w duszę ludu sączą jad nie­
nawiści klasowej.

Prawd z'wa demokracja musi w interesie 
ttdrowia społeczeństwa jednostki tak:e połenić

trzeba uczynić pierwszy krok w sprawie upo­
rządkowania naszej waluty, to jest uporząd­
kowania waluty obcej, która w granicach 
naszego państwa obiega. Przedewszystkiem 
zaś ważne jest niedopuszczenie do tego, bv 
liozba obiegających u nas obcych znaków się 
nie pomnożyła. Zakaz rrzewozu ma być 
czasowy do chwili, w której będzie ukoń­
czone odstemplowanie koron, marek i rubli. 
Wniosek posła Gfąbińskiego zawiera jeszcze 
inne postanowienie, a mianowicie o niedo­
puszczenie do obiegu w naszem państwie 
nowych not koronowych, które bank ausTo- 
węgierski jeszcze wydawał po rozpadnięciu 
się A’Jstrji. Są to zarówno banknoty po 
dziesięć tysjęcy, jako też asygnaty kasowe 
po dwadzieścia pięć i dwieście koron. Na 
wydanie tych not rząd nasz nie miał bezpo­
średniego wpływu i dlatego z zasadniczego 
punktu wodzenia nie należałoby uznać ich w 
naszem państwie. Komisja skarbowo-budże­
towa powodowała s;ę jednak względami pra- 
ktycznemi i finansowo-społecznemi, biorac na 
uwagę, że te asygnaty są dość w znacznej 
liczbie u nas rozpowszechnione, zwłaszcza 
między ludnością w ejską. Zatem pozbawie­
ni • ich prawa legalnego obiegu naraziłoby 
tych posiadaczy na straty. Sprawę ustaienia 
1 ursu Sejm niezawodnie niebawem będzie 
musiał załatwić. Tutaj zaś określono tylko 
tę kwotę, jaką każdy, który przekracza gra­
nice państwa, może mieć przy sobie. Mówca 
prosi o przyję ie przedłożonej ustawy. Po 
dyskusji nad pierwszym artykułem w gloso­
waniu artykuł pierwszy przyjęło, poczem 
przyjęto bez dyskusji resztę artykułu craz 
całą ustawę en bloc w trzeciem czytaniu.

Następnie odbyły sie rozprawy nad odbu­
dowaniem mostu pod Przemyślem. Po prze­
mówieniu nrnistra robót publicznych Próch­
nika wniosek ten przyjęto.

Marszalek zawiadamia Izbę, że otrzymał 
od prezesa mmlstrów list z dnia 8. marca z 
doniesieniem, że rząd cofnął statuty Komisji 
rządzącej dla Galicji, Ślązka, Spiża i Mora­
wy to znaczy, że komisja ta zostaje zniesiona.

Przystatp!ono do sprawv obowiązkowego 
ubezpieczenia robotników od kalectwa w bra­
ku pracy i starości. Przemawiali referenci 
Iwanowski, który rozwinął calv plan działal­
ności rządu na tem polu. M nister wyrażą 
nadzieję, że wspólna praca rządu z członkami 
komisji, która zna dokładnie stosunki robot­
ników wyjdzie na dobre dla tej ważne: spra­
wy społecznej. W dyskusji przemawiali, pos­
łowie Zagórski, Ziemieckl i Arciszewski, po­
czym wniosek przvleto. Dalej uchwalono wy­
bór osobnej komisli dla spraw miejskich. Z 
kolei no dłuższe? dyskusit z nrzedstawic:elem 
komisji przemysłowo - handlowej nadchodzi 
wniosek nagły Diamanda w sprawie upań­
stwowienia rurociągów do gazu z’emnego-.. Z 
kolei poseł Moczewski uzasadnia nagły wnio­
sek o nadużyciach w lasach rządowych po­
wiatu Kolskiego. Wniosek ten odesłano do ko- 
nr$ł: budżetowe!.

Następnie odczytał marszałek telegram z 
Athm od greckiego ministra smraw zagranicz­
nych. który z radością nznaic suwerenne pań­
stwo polskie i lego rząd. Marszałek odczytnle 
jeszcze drugi telegram od polski»»» departa­
mentu narodowego w Stanach Zmduoczorłrcii 
do Sejmu warszawskiego i oświadcza, że wy- 
ś'e na te telegramy serdeczne podziękowania. 
Następnie uchwalono nagłość szeregu wnios­
ków: wniosek Mipdzłątkowslriom o rtwo’-7“- 
nie osohnei komis?' dla zhadan:a postępków 
żandarmerii nolowei: wniosek ten odesłano do 
komisu administracyjnej.

Odczytano nag!v wniosek posła Falfcow-
S się od nich iak-miszczelniej odgrodzić. Jaka j skiego w sprawie ochrony Zagleh;a Dabrow- 
(taś winna bvć demokracja prawdziwa i rze- sk'ego od ataku wojsk niemieckich..W.penie-
teina w państwie polskiem, o tem w następ­
nym artykule.

Rozwiązanie Sejmu prowincjonalnego. 
Rozporządzeniem Naczelnej Rady Ludowej zo­
stał rozwiązany tutejszy Sejm prowincional- 
tny, owa sławetna instytucja, oparta na stano- 
twych zasadch w przeciwienswie do calven 
Niemiec po to tvlko, aby umożliwić w samo­
rządzie prowincjonalnym przewagę magnatów 
itp. „Ritterów“ niemieckich. Rozporządzenie 
ico do nowego wyboru Sejmu prow. wyjdzie 
łpóźniej. Wydział prowincjonalny, starosta kra 
t]owy i urzędnicy prow. sprawują nadal swe 
czynności aż do zwołania nowego Sejmu.

Ze Sejmu.
(Posiedzenie z 11. marca 1919.)

Obce znaki pieniężne. — Zniesienie Komsiji 
rządzącej. — Ubezpieczenie robotników od ka­
lectwa, braku pracy, starości. — Grecja uznale 
państwo polskie. — Niemcy przekraczają gra- 
taicę polską w Zagłębiu pod pozorem wałki z 
bolszew-izmem. — O pomoc dla Lwowa. — 
r Wnioski nagłe.

Warszawa (PAT). Dzisiejsze posłe- 
jdzenie Sejmu rozpoczęło się o godzinie 4.30 
.Odczytano szereg interpelacji i wniosków. Do 
porządku dziennego odbyło się drugie czy- 
jtanie w sprawie czasowego zakazu przewozu 

\ów pieniężnych. w walucie austrjackięj,
HeęWgf i rosyjsMH. Sprawozda wć?. ko-

działek, dnia 10. 3. eddzieł woisk n>emieek’eh 
i«rt^redł granice kol» kopnlni Saturn, gdzie 
soołkal sie z niewielkm oddz‘ałem polskim. 
Bitwa trwała około 5 godzin. Po stronie nie­
mieckie? walczyła czwarta kompania szóstego 
pułku piechoty. Ze strony polskiej oddział 
F;alkowskiego. Bitwa trwała od s zósfej do ie- 
denfcstej. Niem ów odpędzono po sprowadze­
niu karabinów n.aszvnowvcb. Pohaków padło 
4 a 7 rannych. Dwuch rannych Niemcy dobili 
kolbami. N'emców zabito jednego a dwueb 
wzięto do niewoli. L;czba rannych znaczna 
ale przez nas nie stwierdzona. Jeden z jerrów 
(Ślazak- oświadczył, że Niemcy ehcą zajać Za­
głębię pod pozorem, że tam się szerzy bolsze- 
wizm. Planowany jest większy jeszcze atak 
piem:ecki. Wniosek wzywa naczelne dowódz­
two, abv natychmiast poczyniło konieczne za­
rządzenia. Nagłość tego wiosku uchwalono je­
dnogłośnie.

Następnie uchwalono nagłość wniosku 
posłów Adama i Skarbka w sprawie pomocy 
dla Lwowa. Naczelne Dowództwo ma zdać 
sprawę w ciągu 8 dni. Poseł Skarbek m. I. 
zwrócił się z wezwaniem do Naczelnej Rady 
Ludowej w Poznaniu, ażeby corychlcj wysłała 
żołnierzy do Lwowa.

Następnie uchwalono nagłość wn’osku 
posłów Staniszkisa. Grabskiego i Głąb=ńskłego 
w sprawie nadużyć mthcii ludowe, Wreszcie 
uchwalono nagłość wniosku posła Zygmunta 
Sevdv w sprawie zniesienia przepisów prawa 
cywdlnego a ograniczających równouprawnie­
nie kobiet zamężnych, w zakresie działalności 
prawnej i w dziedzinie stosunków Tnmalko- 
wwb Kodeks cywilny J\róles1wa
¿3 lei ustawy -wwjłne **^*^^¿2*» 
cvwTnv Niemiec raw»ers ateirff-jwsenfsów

¿S«¿i hudż-4o^ę) $o«ot tą * ągfatoii-iUtaCXfià kobuż

Uwięzienie księdza Śpikowskiego.
Raili« Ludowa na powiat oslrzcszowskl 

■oanosi pod datą 9. marca rb.:
7. marca Grcnzschtitz wywiózł 2 Podzam-« 

ozą (\\ ilbelmsbruec.kl lamteiszcgo proliosziza 
ks. Śpikowskiego podobno do Wrocławia, żą­
dając za wyouszczenie 3900 mk. kaucji. Prócz 
tego wywieziono pannę Lorenz, córkę na; Zel­
nika Straży Ludowej w Podzamczu i pannę 
Ćwiorlnią córkę listowego tamże.

Nowe gwałty Grenzschutzu.
W ubiegły piątek (7. III.) napadł oddział 

niemiecki złożony z 30 uzbrojonych ludzi z ka­
rabinem maszynowym, na czele którego sta! pe­
wien wachmistrz, na raiejscowo.se Kaczkowo 
pod Gniewkowem. Miejscowość ta bvła wolną 
od wojsk od 18. lutego. Po wszystkich mieszka­
niach urządzono rewizje, rabując wrszystko co 
tylko im wręce wpadło. Ludzi miejscowych 
zmuszono groźbą rozstrzelania do ładowania 
skradzionych rzeczy na wozv. Inni zawijali 
przedmioty w skradzione również prześciera­
dła zabierając to wszystko z sobą. Rabunek ten 
i plądrowanie trwało przeszło trzvgodzinv. Od­
chodząc zapowiedzieli, że wrócą jeszcze po re­
sztę. To też następnego dnia wpadli znowu, za« 
bierając wszystkie maszvnv rolnicze.

W niedzielę obsadzili Kaczkowo na dobre, 
ustawiając tamże artylerję skierowaną na Ino­
wrocław.

W potyczce pod Pionkowym schwycono 
wachmistrza u którego znaleziono przedmioty 
skradzione w Kaczkowie.

Najazd GrentzschizŁzn na Pofcalise.
Od naocznego świadka zajść w Potuii- 

cach otrzymujemy następujący opis najazd 1:
W połowie lutego zjawił się w Potuli- 

och pod bakiem Grentzschutz ze sztabem. 
Pobvt trwał 10 dni. Poza strzelaniną lokalną, 
kradzieżami itp. nic szczególnego nie zaszło. 
Wówczas Grentzschutz opuścił Potulice, wy­
ruszając do Nakła, zabrawszy uprzednio kil­
ka koni ze stajni cugowej na rozkaz ofice­
rów. Po kilku dniach systematycznie zja­
wiały się patrole niemieckie ze strony Ślesina 
i Józefiny, odbywając rekwizycje, grabiąCj 
grożąc zabiciem, tak, że nikt życia nie był 
pewien.

Niepokojeni mieszkańcy wsi i dworu rai- 
moto pozostawali na miejscu W tem, 17. 
lutego, naszła wieś większa zgraja z ; 0 do 
4 ) uzbrojonych od stóp do głów niemieckich 
opryszków, zaczęła grabić we wsi, nawet u 
najbiedniejszych, a gdy ta zdobycz wydała się 
im za mała, rzucili się do pałacu pod prete­
kstem poszukiwania za żołnierzami polskimi.
Tu poczęli odbywać „rewizję“, rabując co itn 
tylko w ręce wpadło. Zdobycz naładowano 
na specjiliie sprowadzony wóz i wywiezio­
no. Po odjeździe głównej zgrai, wróciło 
kilku opryszków, zażądało od p. hrabiny Po- 
tulickiej pieniędzy, grożąc jej zabiciem w ra­
zie odmowy. Złoczyńcy posunęli się tak ds- 
IfitewSP A»^£b^&nSięvQ^Ree«i*’,p.'5kW«iło’«- Na. 

śmierci.
Nazajutrz, 18. lutego, wpedly dwie pa- 

trolki niemieckie równocześnie ze Ślesina i 
J zefiny. Niepoznając się, poczęły strzelać 
do sieb e. Wówczas patrol słabszy uciekł, 
donosząc swej władzy, że Polacy są w Po- 
tulicach w pałacu. Około godz. 4-tej popoł. 
rozpoczęli Niemcy ostrzeliwać pałac przez 
okna. Znajdującym się w pałacu, hr. Potu« 
lickiej i ks. kapelanowi oraz siostrze szarotce 
Wacławie kule świstały nad głowami. Roz­
zuchwaleni brakiem oporu opryszkowie ri> 
częli wybijać szyby i rąbać drzwi. Wtargną­
wszy do pałacu grozili hrabinie i ks. kapela­
nowi wstrzeleniem. Więźniów uprowadzono 
do parku. gdz'e ich przesłuchiwano co do 
strzelaniny przedpołudniowej. Gdy im ks. 
kapelan wytłumaczył pomyłkę, zawstydzeni 
opuścili pałac, aresztowanych wypuścili i udali 
się na folwark. Tu rozpoczęli strzelaninę do 
bezbronnych robotników, raniąc dwóch ludzi 
lei ko i jedną dziewczynę ciężko w nogę. 
Soiadrowawszy folwark cofnęli się w stronę 
Nakła, odgrażając się, iż jutro wrócą po hra­
binę i „oolnisrhen Pfaffen“. Wobec takiego 
stanu rzeczy hr. Potulicka opuściła Potulice, 
zmuszona pozostawić wszystko na łasce 
losu.

HeSmabjehutz w Łaszczyni«.
Przyniesiono nam list prywatny z opisem? 

walk i „dz ałalności“ Heimantschutzu w La- 
szczynie pod Rawiczem. Serce się wdryga 
wobec tych okrucieństw i gwałtóyz dokony­
wanych bezkarnie na niewinnej ludności pol­
skiej. Nie mogąc listu powtórzyć w całości, 
podajemy kilka ustępów:

„Dwa razy weszli Niemej- do Leszczyna, 
a wyparłszj7 Polaków, pierwszą ich czynno­
ścią był — rabunek wszyszktego, co się pod 
rękę nawinęło. Zabrali więc gospodarzom 
wszystkie konie, krowy, cielęta, zboże, siano, 
słowem di ostatniej nitki zabierano. Wpadl- 
szy do kościoła pozabierali wszystkie świece 
z ołtarzy, a nawet obrusy. Podczas gdy je­
dni rabowali, inni poszli na chór, gdzie na 
organach wygrywali piosenki różne, a jesz­
cze inni udali się na dzwonnicę, dzwoniąc 
tak sobie ku zabawie. Zabici dwa dni leżeli 
na mrozie, a nie miał ich kto pochować. 
Dziewczyny zabrały się do kopania mogiły i 
zbiwszy z desek coś w’ rodzaju trumny, żoł- 

„ . .... . nierza i gospodarzy zabitych pochowali. Z
7) szereg. Leśniewski W oicaeen, 8) szereg. \\ 1- Da}acu zabrano bieliznę, wino, wszystko mne 
śniewski Ignacy, 9) szereg, bibpek Władysław. pozostawiono.“

Ta oto dziewiątka po wrysadzeniu toru ko- ' K

Sejmowy Związek ludowo-narodowy. IV 
piątek odhv!o się ogólne posiedzenie Związku 
ludowo-narodowego, najsilniejszej frakcji w 
Sejmie, na którem uchwalono w ostalecznei 
redakcji stały regulanfn wewnętrzny Związku, 
przyezem wybrano stale prezydium.

Wybory dałv następujący rezultat: prze­
wodniczącym wybrano po*. Wojciecha Kor­
fantego. wiceprezesami posłów: ks. arcvb. Te- 
odo-owicza. prof. St. Grabskiego. T.eopotda 
Skulskiego i Konstantego Kowalewskiego (wio 
ścianina).

W skład sekretariatu weszl': z wydziału 
politycznego posłowie: Witold Staniszkis, L. 
G ’yk k;erown51< kancelarii Dr Pntte^mnnd i 
sekretarze wydziału organizacyjnego: W. Skup 
i VI. Kwiatkowski.

Skarbnikiem wybrano posła Juliana 
SzymborsiJeto. gospodarzem K Mysłowskie­
go, a h‘hljotnknrzem ks. W. Makowskiego.

Nadto wybrano wydział pol‘tvcznv. do 
którego weszli posłowie: Dr. Gbhiński. Dr. W. 
Swda, Al. Skarbek, .1. Zamorski, A. Mai, A. 
Mizerą, ks. K. Lutosławski. Dr. J. Załuska i 
ks. E. Rień’-'oweki. jako zasfeory zaś; R Krzy- 
wkowski. Dr. K. A^am. P. Tabaczyński. 5VI. 
Jabłonowski, nrof. F Antuszewicz. I Karnjn. 
skk M. Woebturski, Szpema, ks. K. Sobolew­
ski, A. Maryl§ki.

Ołbnso OBwdztws w Foznaniii
z dnia 12. marca 1919.

Grupa północna: Na odcinku inowro­
cławskim nieprzyjaciel strzelał do ludności 
cywilnej, prncuiącej w polu, pod Opokami. 
Po południu, na. forze z Gniewkowa, nie­
miecki pociąg pancerny ostrzeliwał artylerią 
Wielowieś i uszkodził szkole. W godzinę 
potr-m dalsze pociski artyleryjskie zniszczyły 
szkolę doszczętnie. Równocześnie strzelała 
artyterja niemiecka na zachód od Bąbolina. 
Odparto patrole niemieck o niepokojące nasze

Nasze pozycje na froncie Budzisk!— 
Targowo, były przez całą noc pod ogniem 
artyierji. Znaczniejszy oddział niemiecki u- 
dprzył o 11. w nocy na Dobrogościec i Bu- 
dźtekt i wtargnął do tych miejscowości. Nie- 
zzwłnewny kontratak naszych rezerw wyrzucił 
wresa na jego pierwotne stanowiska.

Na odcinku Kcynia wzd uż Noteci miej­
scami silny ogień kulomiotów i karabinów 
na nasze posterunki. Paterek był o północy 
pod ogniem artylerii.

Na odcinku Gołańcz pod N. Dworem za­
czepki patroli niemieckich. Po południu za­
atakował nieprzyjaciel po godzinnem przygo­
towaniu artyleryjskiem Kowalewy. Atak za­
łamał się w naszym ogniu karabinowym.

Na odcinku Budzyń w nocy ogień arty- 
lerji niemieckiej na Hermstahl i tor kolejo­
wy na połnoc od Ostrówka. Pod (Dreihaus) 
ogień gronatomiotaczy. Nocą odpędzono tu 
silny patrol nieprzyjacielski.

‘Na odcinku Lubasz by-a szosa z Gulcza 
do Roska przez ca*y dzień pod ogniem ku­
lomiotów i karabinów. .

Grupa zachodnia: Odparto ataki sil­
nych patroli n;emieckich na Marjanowo i Sę- 
poIno-Młyn. Między Marjanowem a Kobylar- 
n>a w ostatnich dniach zaczepki silnych pod­
jazdów nieprzyjacielskich. Na Pierzyny ogień 
min, kulomiotów i karabinów.

Na odcinku Leszno na drodze Kaszczor 
—Spokojna (Friedendorft) konny patrol nie­
miecki napadł niespodzianie i wziął do nie­
woli nasz posterunek. Pod Robczyskiem strze­
lał nieprzyjaciel z kulomiotów, od strony 
Gronówca (Griinchen) do ludności cywilnej 
z karabinów. . ,

Grupa południowa: Wieczorem ogień 
kulomiotów i karabinów w kierunku Zołęd- 
nicy, na Chachalnię i Pierzyce. Na odcinku 
kępińskim drobna utarczka patroli pod Na-
wratem. Zresztą spokojnie.

Szef sztabu.

Uczczenie bohaterów z pod Rynarzewa.
Przy zdobyciu pancernego pociągu dnia 

17. lutego hr. odznaczyli się niżei podani sa­
perzy 1. batalionu saperów wielkopolskich:

1) plut. Grzesiak Józef — zabity. 2) szereg. 
Banaszak Stanisław — ranny, 3) st. żołn. Mu­
rawski Marjan — ranny, 4) szereg. Ilorysz- 
czak Jakób — ranny, 5- szereg. Sroka Ste­
fan — ranny, 6) szereg. Grvl Feliks — ranny,

lejowego, nie zważając na znaczną przewagę 
załogi pociągu, mężnie rzuciła się do ataku 1 
walcząc aż do przybycia posiłków, nie. dala 
wrogowi wycofać yociągu. W nierównei wal­
ce tvlko 3 ocalało.

Ten czyn bohaterski stawiam za wzór. 
Poleglvm niech ziemia rodzinna da wdeczny 
spokój! Reszcie — szczycąc się. że dowodzę ni­
mi, składam yodziękowanie. Rozkaz tai prze­
czytać przed frantem wszystkich woiss ta»

W końcu pisze autorka listu: „Prosili­
byśmy bardzo o modlitwę, bo my sami jul 
się modlić nie możemy. Pani B. nigdzie nie 
pisze, bo musialaby płakać, a tu potrzeba zi­
mnej krwi, patrząc na wszystko, co się dzieje.

W sąsiednich Izbicach jest o tyle lepiej, 
że chałupy jeszcze stoją, lecz rabuje się tak 
samo jak w Łasz czynie. W całej wsi zosta­
wiono trzy konie, cielaków codziennie kilką 
się zaSije, " amL wmrstko pobrali, nawet 
a Jkk » » szopów. Ludzi« doi

raiejscowo.se


Wprawdzie krowy, ‘Tera nie mają Sądnej pa- | 
Bzy, za dwa, trzy tygodnie nie będziemy mieli f 
co jeść, tak wszystko zrabowano.“

W szponach Heimatschutzn.
(W. P. D. G.) Franciszek Brudto s Wą- 

ehebna, udajac się do Berlina na ślub siostry, 
«ostał pod Zbąszyniem podczas rozruchów 
»brojnych przez Heiniatschutz zamordowany. 
(Ojciec ofiary otrzymał zapozew, aby caalo sy- 
i»a pogrzebał. Przybywszy do Zbąszwia, od­
nalazł ojciec zwłoki syna we więzieniu przv 
końskiem targowiska. Leżało tam ośra trupów: 
siedmiu mężczyzn i kboiela. Badając ubitego 
«yna, ojciec stwierdził na jego piersiach sine 
ślady a ciało lewej reki oraz dwa pałce były 
wyrwane; twarz ranami okryta, dolna warga 
rozerwana, lewy policzek ostrym przedmiotem

Kzeeięty począwszy od dolnej czyści ucha ku 
»emu katowi ust. Śladów kul nie było. Nie- 

hozczvk został zupełnie obrabowany, albowiem 
« domu zabrał 60 mk. oraz ręczny kuferek z 
rzeczami, legitymację itd. Z tego wszystkiego 
znaleziono przy zmarłym tylko wykaz sołtysa 
i kartę przejazdu wojskową.

Ofiar było bardzo wiele. Ciała nieszczę­
śliwych zagrzebano w dole, przeznaczonym na 
śmieci. »

Sprawa chełmżyńska.
W nocy z 27. na 28. lutego dokonano po­

nownej rewizji na plebanii u ks. dziekana 
Frvntkowskiego. Jeden z oficerów Grenzschu- 
Izu twierdził, iż plebanię łączy tajny telefon 
z wieża kościelna. Gdy ks. Fr. twierdzeniu za­
przeczył. oficer przvłożvł mu broń do piersi, 
miotając na księdza obelgi.

Prowokacja Grenzselratzu. >
Dtps 3. lutego br. przybyło niewiadomo 

skąd około 20 żołnierzy mówiących po polsku 
no Polskiego Tkonina (Okonin am Walde) w 
powiecie tucholskim i pod groźba rozstrzelania 
wymogli od gospodt-zy Damazego Wittinga, 
Franciszka Gilewskiego, Jana Kopyszki, Au­
gusta Jażdżewskiego, Feliksa Czarnowskiego 1 
Dominika Zsbrodzk’ego, aby odebrali leśni­
czym Andrasowi i Wohlgemutowi broń, Gdy 
to się stała, żołnierze zabrawszy broń, wieś 
onuścili. Tydzień później zjawił się we wsi 
oddział Grenzscbutzu z Tucholi w sile około 
‘/PO chlapa i urządził rewizje za bronią, której 
n nikogo nie znaleziono. Wspomnianych sześ­
ciu gospodarzy Grenzschutz zabrał ze sobą do 
b tu-holi, skąd ich następnie wywieziono do 
Chojnic do więzienia śledczego. W obronie 
niewinności aresztowanych świadczyć chce 
wójt Jahn. Niemiec, z leśniczówki Wildgarten.

irjat M. N. L. <Ea Fras, 
naorss i WarsajS

t następujący komunikat:
Dla informacji Rad Ludowych oświad­

cz-my, co następuje:
Praca Komisarjfltu iest chwilowo niezwy­

kła utrudniona ze w/giędu na liczne rewizje 
puhcvjne i przesłuchy osobiste członków Ko­
misariatu.

i

o<J dwóch tygodni nie ma prawie dnia, 
v którym nie byłoby ścisłych poszukiwań 
r’ nnowyeh lub przesłucha?/ śledczych. Za­
brano u sn ca’y nasz materja} dokumentowy 
} <(. cala i f.respondencie, wszystkie adresy. 
Age-szfem obłożono nawet wycinki z gazet i 
wFzy^tk^e te gazety, w których znalazły się 
nakreślenia czerwonym ołówkiem.

, Jłoraccwanje całego szeregu zapytań i 
> crai zmi'zeni więc jesteśmy cdłcżyć aż do 
z wrócenia nara zab.anego materj łu. Ciiwi- 
Ijwo wskazujemy jednakże na następujące 
u,?io sprawy:

1. birounieiwa socjalistyczne czynią sta- 
r,u«ia Ci ¡ein zniesienia zakazu wyborów ko- 
imroainych i gmtnnrch w naszej dzielnicy.
1 -ismętać więc musimy o tem, żeby rozpisa 
rde ’ yborów, które już rychło może nastą- 
{ r nas rae zaskoczyło. Podjąć wobec tego 
nal .<y natychmiast energiczną akcje wybor­
czą cętem uświadomienia ludności polskiej, 
przmłowszy tkiem niedoświadczonych jeszcze 
v p^btyee kobiet, o znaczeniu wyborów pod 
'• D /-oi narodowym i gospodarczym.

. l/skazówki, czy i z kim zaleca się lub 
r.e erz je , zaw.erac kompr..misy wyborcze, 
tgksi najwyższa yładza wyborcza.

2. W sprawie funduszy zebranych drogą 
Datku narodowego oświadczamy, że fundu­
sze te zużywa się wyłącznie na cele kultu­
ralne i wyborcze Prus Królewskich, Pomorza 
i Warmji.

Powtarzamy prośbę o nadsyłanie mate­
rj" łu co do rad użyć.

Podkomisurjat Naczelnej Rady Ludowej.
Nowiny 3 Warmji.

Frzy wyborach do rad gminnych Polacy
w wielu miejscowościach zwyciężyli przeciw­
ników. W mieście 01 s z ty n i e zyskaliśmy 
jeaen mandat; radnym (567 głosami) wybra­
no redaktora Nowakowskiego. Jestto 
pierwszy radny-Polak od lat niepamiętnych! 
— W poniedziałek 3. bm. odbyła się w Ol­
sztynie uroczystość poświęcenia lokalu szkół­
ki polskiej i ochronki. Aktu dokonał ks.

Z sali odczytowej. Wczorajszy odczyt p. 
Adama Grzymały Siedleckiego „o 
literaturze polskiej wczorajszej, dzisiejszej i 
jutrzejszej“ zgromadził w sali bazarowej na­
der liczną publiczność, wypełniającą salę po 
brzegi. Wywodów wytrawnego krytyka i zna­
kom,lego pisarza słuchano z widocznem i glę- 
bokiein zainteresowaniem. W przeszło godzin­
nym wykładzie, ujętym w nader wytworna 
formę literacką, scharakteryzował prelegent 
nasz romantyzm, podkreśliwszy jego zasadni­
cze cechy przed i po r. 31., następnie mówił o 
pozytywizmie, a w końcu o prądach nurtują- 
<T«h literaturę współczesną. Tu zanalizował 
mćw<a twórczość lietracką, cbp-tą mianem 
»ABodcj Polski“ wykazując głębokie różnice, 
jakie m;ędzv pisarzami tego kierunku zacho­
dzą. \V szczególności występuje p. Siedlecki 
„przeciwko rozpowszechnionej opinji o Wys-

T3arezewski,' prezes powiatowej Rady Ludo­
wej. Kierownik szkolnictwa p. Sosna rozpo­
czął równocześnie kurs uzupełniający dla do­
rosłych; w imię:uu młodych Warmiaków prze­
mówił z serca p. Zbikowski. Zjazd obywa­
telstwa był liczny. Wieczorem amatorzy Tow. 
Ludowego odegrali teatr w strojach naiodo- 
wych. Młodzież odśpiewała »Rotę“ Konop­
nickiej. Sala „Schlossgartenu“ była nabita, 
było z jakie 300 osób.

Co myślą po tamtej stronie kordonu? 
Otrzymujemy liczne listy od braci na­

szych z północy Księstwa, Prus Królewskich i 
Śląska i wychodźtwa listy, które dopiero po 
długiej drodze okrężnej nas dochodzą. Bije z 
nich duch podniosły, ofiarny, patryjotyzm go­
rący. W jednym z listów skarżą się rodacy 
nasi, że powinna im bvć dana możliwość speł­
nienia obowiązku narodowego: podpisania po­
życzki państwowej,

„Jesteśmy odcięci od świata — piszą —- 
pozwolenia na wyjazd do Poznania nie otrzy­
mujemy, pocztą spraw załatwić nie możemy, 
bo listy konf>skują i czekałoby nas wiezienie, 
które już i tak jest przepełnione Polakami. Ale 
jest u nas dużo pieniędzy, chwielibyśmy je u- 
mieścić pożytecznie dla Polski Czy nie dałoby 
się dla nas przedłużyć terminu pożyczki? Al­
bo czv niema innego dobrego sposobu?"

Tyle list. Może znalazłoby się jakie wyj­
ście praktyczne?
Oficer niemiecki o obchodzeniu się Polaków z 

jeńcami.
Mamy przed sobą wyciąg z listu oficera 

lotnika Niemca, który wskutek defektu motoru 
dostał się pod Inowrocławiem do niewoli pol­
skiej. Lotnik stwierdza, że Polacy obchodzą się 
z nim poprawnie. „Pozostawano mi wszyst­
kie pieniądze — pisze do rodziców — i inne 
należące do mnie przedmioty, odebrano mi 
tylko notatki i kożuch, za który dostałem dobry 
płaszcz. Dnia następnego odstawiono mnie w 
przedziale 2. klasy do Poznania. W komen­
danturze przesłuchiwał na.s bardzo sympaty­
czny rotmistrz zgóry oświadczając, że nie chce 
pytać mnie o nic, czego jako oficer powiedzieć 
nie mogę. Dano nam potem przyzwoitą kwa­
terę w lazarecie fortecznym, gdzie siedzimy 
w towarzystwie luminarzy miejskich, interno­
wanych wybitnych Niemców, wzamian za in­
ternowanie Polaków. Kwatera, utrzymanie 1 
sposób obchodzenia się z nami jest bez zarzu­
tu. Nie sądzę, aby Polacy przez nas ipojmani 
tak byli traktowani".

Tak oto według świadectwa Niemca ob­
chodzą się Polacy z Niemcami. Tymczasem o- 
ni odzierają ich z odzieży, dają 300 gram. Chle­
ba na dzień i każą spać na gołej ziemi.
Jak »itj Nśesacy obchodzą s jeńcami 

polskimi.
Nadesłano nam list jeńca polskiego, wy­

wiezionego z frontu północnego najpierw do 
Bydgoszczy, potem do AUdamra na PÓjporzp. 
Donosi on, że pierwszą noc do jeifbó^ Pola­
ków strzelano, 4 zabito, wiełu rąpjopó.i 
wszystkich do naga rozebrano. Pomieszczeni 
są w obozie, który duwniej zajmowali jeńcy 
rosyjscy. Otrzymują zaledwo 200 granów

- - ; ------ » . -„«¡r, muszą na gdiycu
deskach. Jeńcy cierpią głód, najstraszliwszy 
gied. Pisać im nićwolno, list wysłany zo­
stał u radkiem. Autor listu skarży się w li­
ście do matki, że jest taki osłabiony głodeih, 
ż? led ,vo chodzi. Kto uratował trocHę pie­
niędzy, musi za bochenek cbleba płacić 35 
marek. Pozbawieni wieści od swoich jeńcy 
Polacy są blizcy rozpaczy. Jest ich w AIł- 
daiaie przeszło 200.

Whson przeciw intrygom zakłócającym pokój.
No wy. Jork, 7. III. (Havas.- W mowie 

wygłoszonej w Metropoliten-Oper powiedział 
prezydent Wilson, że wróci z Europy dopiero 
wtedy, gdy pokój będzie zapewniony. Pozna­
liśmy podczas wojny pogardy godne plany 
mocarstw centralnych i podboje, które doko­
nać zamierzały. Liga narodów, która ma pow­
stać,im czuwać nad intrygami zakłócającemi 
pokój. Gdyby liga taka była istniała, Niemcy 
me. ośmieliłyby się rozpocząć awanturniczej 
wojny. Nie mężowie stanu, ale narody same 
zaapelowały do świata o sprawiedliwość, wol­
ność ¡.ochronę. Zbudziła się teraz dusza świata 
1 musi znaleźć wyzwolenie.

Powrót prezydenta Wilsona.
. Paryż. (PAT.) Prezydent Wilson znie-

zniewołcny był w ciągu swej podróży do Eu­
ropy przebywać wskutek zaziębienia na zle­
cenie lekarzy przeważnie w swej kajucie. O- 
kręt »George Washington« oczekiwany jest w 
Brest 13. marca. Prezydent uda się natych­
miast do Paryża. Wilson wydal dyspozycję, 
aby posiedzenie konferencji wv-znaiczono na 
14. marca.

Ograniczenie zbrojeń niemieckich.
H a g a, 8. HI Z Paryża donoszą, że pro­

jekt Lloyda Georgea przyjęty przez Badę. 10. 
przewiduje ograniczenie siły zbrojnej Niemiec 
rnirmirin 11 rrnrT-rf .r»ir«i • .y--7--fj.iwB„»»i!ijwiMijitiiMMijijiiw 
piańskim tako neoromantyku, wykazując słu­
sznie, że duch dzieł Wyspiańskiego, głoszący 
hasło Polski realnej, rzeczywistej jest wręcz 
przeciwny abstrakcyjnemu charakterowi poe­
zji romantycznej. Przyszły kierunek literacki 
"i Lołsce będzie zdaniem prelegenta w prze­
ciwieństwie do najnowszej naszej literatury, 
lubującej się. w zawiłych liniach arabesko­
wych, bardziej prostolin’jnvm. Znajdzie w 
mm wvraz energia narodu, klórv w twardym 
granicie rzeczywistości chce byt swój wyku­
wać.

Wvklad p. Grzvmalv-Siedleckiego odzna­
czał się, podobnie jak pisma jego, jasnością 1 
trafnością sądu, że wspomniemy tylko krótko 
zaznaczona paralelę miedzy Sienkiewiczem a 
Fredrą. Wdzięczna publiczność darzyła mów­
cę gorącem uznaniem.

Po wykhdzm odbyła się w sali hotelu 
Rzymskiego herbatka na cześć gościa, na któ­
rej reprezentowane były nader licznie sfenr 
nasze j inteligencjL

Hb“2f)0fX50 żoWieiraad TworzcnTc formacji po-7 
mocntezych będzie surowo zabronione a obo­
wiązkowa służba wojskowa zostanie zniesio­
na. Zapasy broni i amunicji będą ograniczone 
i podane do wiadomości publicznej, ta* samo 
zostanie zabroniona fabrykacj gazów truią- 
cych. Wojska niemieckie muszą być cofnięte z 
nad granicy daleko w głąb kraju a fortece bę­
dą zniesione.

Nasze sprawy.
■— Wiec manifestacyjny w Inowrocławiu. 

W stolky Kujaw odbvł się w niedzielę ub eglą 
wiec w celu zamanifestowania w sprawie Gdaó 
ska jako należącego się Polsce portu morskie­
go. Obszerna sala parku miejskiej zapełniła się 
wiecownikami do ostatniego miejsca. Przewo­
dniczył ks. prałat L 3 u b i t z. Treściwy wy­
kład o Gdańsku wygłosił p. dvr. S z e f f s. Ja­
ko drugi mówca przemaw:ał ks. prał. Laubitz. 
Po dyskusji przyjęto jednogłośnie rezolucję 
treści następującej:

„Zebrani d. 9. marca na wiecu w Ino­
wrocławiu Polacy oświadczają co następuje:

1) Zważywszy, że Gdańsk przez przeszło 
trzy wieki do Polski należał i wbrew wotl 
tnieszkańców przemocą zagrabiony został przez 
Prusv,

2) zważywszy, że Gdańsk jest portem na­
turalnym u ujścia rzeki Wisły i geograficznie 
do Polski należy,

3) zważywszy, że Polska bez Gdańska po­
zbawiona byłaby swego jedynego dostępu do 
morza, że pozatem posiadanie Gdańska jest 
kwestia życiowa dła polskiego handlu, rolnic­
twa i przemysłu,

4) zważywszy, że jedynie ponrzez Gdańsk 
posiadać bodzie Polska bezpośrednią komuni­
kację z zachodem, co jest niezbędnym wamn- 
kie mpodtrzvman:a stałych stosunków’ sojusz­
niczych między Polską a Francją,. Anglią, Sta- 
ńard Zjednoczonemi i Włochami,

5) zważywszy wreszcie, że samemu Gdań­
skowi iako miastu handlowemu groziłaby ru­
ina, gdyby odcięty został od terenu gospodar­
czego Polski:

Naród polsk’ żąda zwrotu Gdańska zaró­
wno na podstawie niezaprzeczonego i nigdy 
meprzedawnionego swojego prawa jak ł w 
mvśl naturalnych interesów wzajemnych Pol­
ski i Gdańska.

Pozostawienie Gdańska przy * Niemczech 
byłoby uświęceniem gwałtu popełnionego przez 
Prusaków, niezgodnem z pojemami sprawie­
dliwości, na której oparty ma być w mvśl za­
sad Wilsona nowy porządek świata, bvlobv 
pozatem faktveznem. uzależnieniem gospodar- 
czem Polski od Niemiec, któregoby także 
wszelkie gwarancje traktatowe na korzyść Pol­
ski nie zamieniły wobec doświadczeń jakie pod 
tvm względem z Niemcami zrobiono. Zapew­
niając niemieckiej części ludności Gdańska 
wszelkie rrrawa narodowe i wyznaniowe, 
wskrzesi Polska dawne świetne tradycje Gdań­
ska jako nortu handlowego między wschodem 
a zachodem Europy.“

P. Dr. Wachowiak zaproponował wy­
stanie do prezesa mirdstrńw Paderewskiego, 
bawiaceso w Poznaniu, następującego tcle-

„Lud polski zebrany tłumnie na Wielkim 
Wiecu Manifestacyjnym w Inowrocławiu, 
przesyła Gi — wielki Svnu Polski — wvrazy 
hołdu, prosząc Cię, abyś przedstawił na kon­
gresie pokojowym wołę całego narodu żądają­
cego złączenia Gdańska z prastarą macierzą 
polską.

Bez Gdańska Polska nie może żyć i oddy­
chać. Niech rząd narodowy wytęży wszystkie 
siły. Naród rolski murem stoi za nim. 
Prezydium Wiera Manifestacyjnego w Ino­

wrocławiu."
Wiec zakończono odśpiewaniem pieśni 

»Boże coś Polskę«.

Z reihzćw ćz-EBrptói Gióftnedowcdząeejęo 
geperahoriicznila Dowdór-Muśnlckieno.

Generał Dowbór-Muśnicki do ofiarodaw­
ców. Składek na wojsko polskie do mego roz­
porządzenia wpłynęła dotąd poważna suma, z 
tego poważna cześć została sumami stosunko­
wo drobnemi oddana mi własnoręcznie. Jes­
tem prawdziwie wzruszony ofiarnością społe­
czeństwa wielkopolskiego i zaufaniem mi oka- 
zanem. Za zezwoleniem Komisariatu Naczel­
nej Rady Ludowej zostaną składki przekaza­
ne do mej dyspozycji na wojsko polskie zu­
żyte na wydatki nadetatowe dla wojska nasze­
go podług mej dyspozycji.

Zanoszę jednak prośbę do'ofiarodawców, 
aby ze względu na przeciążenie sztabu mego 
pracą, zoehcieli składki nadal wpłacać nie 
mnie osobiście, lecz na konto wojska polskie­
go do mei dyspozyji w Banku Związku Spó­
łek Zarobkowych w Poznaniu.

7, składek tam wpłaconych kwitować bę­
dę jak dotąd w rozkazach dziennych i gaze­
tach.

podp. Dowl:«ór Mu^nicki, generał-por.
, Głównodowodzący.

Wiaśomaśti miejscowe i potoczne
OSOBISTE.

*— • Egzamin. Panna Helena Śwliaiska. 
córka tajnego radcy prof. Marcina sSwitals- 
kiego z Brunsbergi na Warmji, zdała w Kró­
lewcu egzamin, pro facnltate doceadi z predy­
katem celująco z odznaczeniem.

— * Egzamin na nauczycielkę wyższych 
szkół żeńskich zdała w Pile z 16 kandydatek 
jedyna Polka panna Marja Jankowska z Ru­
dnicy pod Wągrówcem z zwolnieniem od ust­
nego egzminu..

— • Nominacja. Dyrektor muzyki pan 
Jakób Kamieniczny z Poznania, były kapelm. 
teatru polskiego i założyciel Koła Muzycznego 
mianowany został kapelmistrzem etatowym 
orkiestry wojskowej L pułku strzelców wiel­
kopolskich.

— * ślsh'. Dnia 8. łun. pobłogosławmy zo 
stał związek małżeński panny Elżbiety Ńie- 
wieckiej z panem Hieronimem Czarneckim z 
Zaniemyśla, Aktu ślubnego w pięknie pnv- 
sLrojonym kościele św. Marcina przy śpiewie

ćHbru męskiego dokonał ks. Chilomer. Gości 
przyjmowali rodzice pani młodej z staropol-i 
ską gościnnością. Nowożeńcom Błogosław Bo-« 
że na nowej drodze życia. i

— • ślub. Dnia 25. z. m. pobłogosławił ks. 
dziekan Beisert w kościele parafialnym w U« 
sarzewie związek małżeński p. Marji Malt-* 
górskiej z Jankowa z p. Tomaszem Frącko­
wiakiem z Gortatowa. Gości weselnych podej-» 
niowala matka pani młodej z staropolska go-* 
ścinnością. Podczas ucztę weselnej zebrano za 
inicjatywą ks. dziek. Beiserla 310 mk. na cele 
oświatowe. Telegramów przeważnie Kościusz^ 
kowskich nadeszło kilkanaście.

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE,
— • Teatr Polski w Ogrodzie^ Potockiego aE 

Poznaniu.
W piątek: »Konstytucja«.
W sobotę: »Siostra Beatryks«.
W niedzielę po poi. »Carewicz«, — *’!«■* 

czorem: »Konstytucja*.
W przygotowaniu: »Głuszec«, komedia w 

3 akiach Stefana Krzywoszewskiego.
—- * Pierwszy teatr letni. Donoszą nam, 86 

znany ze swych sukcesów artystycznych na 
prowincji p. Ludwik Dybizbański, otwiera w 
drugiej polewie kwietnia pierwszy stały poi-! 
ski letni teatr. Udało mu się na ten cel wy-* 
dzierżawić znany ze sweg» dobrego po łożenia, 
piękny ogród wraz z salą teatralną p. Ga u me­
ra, przy ulicy Augusty Wiktorji. Prace przy­
gotowawcze są już w pełnym biegu. M naj­
bliższych dniach uda je się p. Dybizbański de 
Warszawy i Krakowa celem zaangażowania 
zespołu artystów’. .

_ * Drugi wykład Adama Grzymały-Me-
dłeełdego. Wobec tego, że wczorajszy wykład 
znakomitego prelegenta n^tyKro zapełnił wiel­
ka sale Bazarową, lecz dla wielu osób z ? >- 
wodu braku miejsca był niedostępny, p. Adam 
Grzymała Siedlecki dał się nprosA i wypowie 
jeden jeszcze w^Scład w piątek d. 14. bm. o go­
dzinie 7, na tejże sali Bazarowej. Tytuł wykla-' 
dn: ..Stanisław’ Wyspiański. Bileły u Niemier-
Ii i I •CiZ'3

— » Koncert. Bil dy na koncert słynnej 
skrzypaczki n. Ireny Dubiskiej ze współudzia­
łem wybitnei nianistki p. Heleny ¿lachowskiej 
nabvć już roczna w księgarni p._ Niemierkie- 
wicza, pl. Wolności 3 oraz w księgarni p. B. 
Chrzanowskiego, św. Marcin 70. Powtarzamy, 
że jedna trzecia dochodu z koncertu, który od­
być się ma 18. bm., przeznaczona będzie na 
•cele wojska polskiego. „

__ * Związek Akademików Polaków. Ze-»
branie odbędzie się w Gospodzie Polskiejj (św< 
Marcin 40) w sobotę, 15. bm» o godsŁ. 7 —» 
nie, jak mylnie podano, o godz. 6.

- — • Niemcy rozwijają agitację wyborczą» 
W niedzielę o 6. wieczorem odbyło się na sali 
Gaumesra niemieckie zebranie przedwyborcze 
Z udziałem 600 osób- itazemawAii Dr. ands-j 
bera i redaktor Peck, Postanowiono brać, czyn­
ny udział w wyborach i zdobyć dla Niemców 
jak najwięcej mandatów aby nie dopuścić d© 
zewnętrznego spolszczenia wyglądu Poznania, 
temwięcej, źe władze polskie nie są jeszcze os­
tateczne i mogą się jeszcze zmienić. Poslano-c 
wiono odbyć więcej jeszcze wieców i rozwiną® 
iaknajsilniejszą agitację osobistą.

_ • Egzamin wstępny do prywatnego kur»»
: ł .-—. « .>.....ii—jitslkAł Ł-risVoW*rf

Skicb. i do kursu uzupełniającego dla panie-« 
nok odbędzie się w Poznaniu 2. i 3. kwietni® 
rb. na Dolnej Watowej 2. II. Zgłoszenia piś­
mienne proszę przesyłać pod adresem: Marjaf 
Swinarska, Poznań, Krzyżowa nr. 7.

— * Bibljoteka im. J. I. Kraszewskiego bę­
dzie z powodu przeprowadzki przez kilka dni 
zamknięta.

— »Wiec zawodowców obuwniczych od­
będzie się w niedzielę 16. bm. o godzinie pół 
do 5 na sali Zielonej Kawiarni przy ul. Wro­
cławskiej 18. Stawić się winni wszyscy obu­
wnicy samodzielni miasta Poznania i okolicy, 
jako też ich żony. Przemawiać będą koledzy 
Małolepszy i Milewski o położeniu zawodu na-^ 
szego i solidarności.

Zarząd Stów, samodzielnwh obuwników.
— * Uroczystość zaprzysiężenia w Głów­

nie. W przyszłą niedzielę 16, bm. odbędzie sig 
w Głównie zaprzysiężenie Straży Ludowej s 
Główny i okolicy. Wszyscy mężczyźni z Głó­
wmy, Kołonjt. Czerwonaka, Kozichgłów i Ham 
rów w wieku od 18 do 50 lat winni się stawić 
punktualni o godz. pól do 9. rano przed stra­
żnicą w Głównie przy uł. Młyńskiej. Czołem!

Dow ó d c a.
— * Wobec fałszerstwa pieniędzy, jakie 

zaszło w mieście naszem. publiczność wogóle 
przyjmować nie chce dzisiaj banknotów 50- 
markowych. To jest niesłusznem, bo fałszowa­
ne banknoty nie trudno odróżnić od prawdzi­
wych. Falsyfikaty drukowane są na papierze 
bez znaku wodnego, co da się stwierdzić, jeżeli 
banknot trzyma się pod światło. Górny i dol­
ny brzeg stanowi linia w dwuch miejscach 
jarzerwana, tak, iż wydaje się złożoną z trzecM 
części. Tło bronzowe u falsyfikatów jest jaś­
niejsze, niż u prawdziwych banknotów. Dalej 
nie jest na odwrotnej stronie górna kreseeżkaf 
piątki .,5“ tak ostro zakończona jak u praw­
dziwych, lecz zaokrąglona. Pozatem fałszowa-i 
ne banknoty wykazują po większej części ia.koh 
numer liczbę dwurzędową, nn. nr. 10, albo ja­
ko trzyrzedowa liczbę nr. 100. gdy tymczasem 

.prawdziwe banknoty mają tylko trzyrzędowe 
l?czbv, na przykład 098. Zresztą fałszowanych? 
50-markowveh banknotów zda się być w obie­
gu nie bardzo wielka ilość; główny zapas fal-? 
syfikatów w sumie około półmiljona maralfi 
zdołała policja w czas jeszcze obłożyć aresz-n 
tem.

— • Podatek narodowy a nowy podateK 
dla Straży Ludowej. W wćzorajszem sprawo­
zdaniu naszem z posiedzenia Radv Ludowe? 
zaszła nieścisłość, która spowodować może za­
mieszanie. Dla tego zaznaczamy, że podatek 
narodowy ustanowiony został w wysokości po­
datku państwowego, a nie, jak pisaliśmy 50> 
proc. W wysokości 50 proc, od podatku paft-i 
stwowego ustanowiony jest nowy podatek dl» 
Straży Ludowej.

— • Kio mógłby mi wskazać miejsce no-, 
bytu syna mego Cezarego. Jako jeniec cywila 
ny znajdował się w Rosji. Ostatnia karta wy* 
słana ’rad t Kiłową 8. 10. 18. Uprasza sśe 
stkie pisma polskie o powtórzenie powviczcg<^ 
ogłoszenia.

, Dvbizbań'kf, seler, poczty,
Poznań, nt Szwajcarska 27.



r~~ — * "Mlelsklft sźboły obywatelskie. Szkoły 
«■cywałekkie, dotychczas zwane szkołami śre- 
dnjemi, będą od Wielkanocy podzielone w tea 
sposób, że I-sza i 2~gą przeznacza się dla 

.idziecj polskich. Dzieci, które dopiero od no­
wego roku szkolnego porzną uczęszczać do 
szkoły, należy już teraz zapisać: chłopców do 
szkoły l. przy ut. Nauinaiuia nr. 4, dziewcząt 
do szkoły 2. przv uł. Nauinaiuia nr. 5. Dzień 
ftgxam;nu dla dzieci, które do wyższych klas 
szkoły obywatelskiej wstąpić zamierzają, zo­
stanie później ogłoszony. Wpisowe w szko­
łach obywatelskich wynosi dla miejscowych 
80, dla zamiejscowych 110 mk. rocznie.

— * Nabożeństwo staraniem dzieci pols­
kich. W nadchodząca niedzielę 16. bm. o go- 
ozinie 8 rano odbędzie się staraniem dzieci 
golskich u Dominikanów, w kaplicy Matki 
»oskiej Różańcowej nabożeństwo o uprosze­
nie błogosławieństwa Bożego dla niepodległej 
nasze i Ojczyzny i wydalenie wrogów z kraju. 
r*a nabożeństwo to wzywamy wszystkie dzie­
ci szkolne. Dzieci, które już przystąpiły do 
Pierwszej komunii św., niech odprawia spo­
wiedź, aby wspólnie przystąpiły do komunii 
sw.
Ojczyzna z grobu powstająca woła na swe 

(dzieca,
¡Więc kto skrzydła ma anioła, w święty bój 

(niech leci!
Zbiórka o godz. 7 i pół w ochronce przy 

«arze.
— * Wejście, na główny dworzec od stro­

ny zachodwej, tj. od ul. Głogowskiej, zostało 
przez władzę wojskowa zamknięte zarówno 
dla podróżnych cywilnych, jak wojskowych. Z 
tego powodu narazie nie sprzedaje się tamże 
biletów kolejowych.

— * W polskie reee. Skład cygar, dawniej
^’rma Georg Wałleiser przy ulicy Wik­

torii 1, nabył p. Aleksander Szrejbrowski z Po­
znania.

— • Z łoterji na inwalidów wojennych. W 
trzeciej klasie padfy na nasza dzielnicę nastę­
pujące wygrane: 5006 mk. na nr. 11919. no 275 
mk. na nr. 6693. 7283 22452. 23491, 28439. po 
¿00 mfc, na nr. 3788. 6460, 17350. 17997. 29406,

843, 22025. (Dalszy ciąg nastapi.- 
i Większe wy grane wvnlcca główna kolek­
tura, mniejsze poszczególni kolektorzy. Zamia­
na losów, na klasę czwarta pow:nna nastaolć 
przed 20. bm. Wszystkich tych, którzy nabyli 
losy od pań uproszonych o sprzedawanie 
tychże po domach, prosimy © zgłoszenie się 
celem wymiany do biura loteryjnego św. Mar­
cin 40 (pokój nr. 4j od .godz. 10—12 j 4—5.

— * Biura sekcji handlu i przemysłu Nacz. 
Radv Ludowej załawiajaeej wszelkie urzędowe 
sprawy wchodzące w zakres handlu przemys­
łu. rzemiosła i górnictwa znajdują się obecnie 
w lokalach starej dyrekcji kolejowej, ul. Lud­
wiki nr. 10. pokój 76 g. h. telef. 2962. Godziny 
biurowe od 9. do 4.

— • Kradzież koni. W Horaninie pod 
Czerniejewem skradziono 6. bm. dwa konie: 
ciemnego kasztana z łysiną, wałacha i jasne­
go kasztana z łysiną i białą pęcmą. Spostrze­
żenia odnoszące sie do sprawy uprasza się do- 
jueść prezydium policji, oddział kryminalny, 
pokój 10 h

— * Znaleziono dzisiaj rano w admini-

stracji pisma naszego TO mfc Do odebrania 
tamże.

— • Znaleziono pewna kwotę pieniędzy na 
Dobici Wildzie. Właściciel może ja odebrać 
na Dolnej Wildzie 77 parter na lewo.

KRONIKA PROWINCJONALNA.
■— * Z Kosieczna piszą nam: W strasznym 

ataku nieprzyjacielskim aa Nową Wieś dnia 17. 
2. poniósł śmierć bohaterską śp, Klemen- 
ex a k. Zwłoki jego przywieziono do Kosieczna, 
tu go też 21. 2. 19. na miejsce wiecznego spo­
czynku odprowadziliśmy. Nikt tu bohatera nie 
znał, nie umiemy nawet podać imienia jego, 
rangi wojskowej ani pułku, do tkórego należał, 
lecz wystarczyło, gdy dowiedziano się, że przy­
wieziono poległego Polaka, abv wdzięczna lud­
ność polska zgotowała jednemu z tysiąca o- 
broneów ojczyzny swej pogrzeb na jaki jej 
władze wojskowe niemieckie w obsadzonem 
przez nie miejscu pozwoliły. Po zakupionej 
mszy św. za spokój duszy bohatera, zawieźliś­
my trumnę przvbraną$wieńcami na cmentarz 
parafjalnv, gdzie nad grobem odśpiewaliśmy 
»Boże coś Polskę«.

— * Świerczyn. (Pogrzeb bohatera.) 
W poniedizalek d. 24. lutego odprowadziliśmy 
na cmentarz parafialny poległego za Ojczyznę 
śp. Antoniego Kosowskiego z Kleszczewa, 
który jeden z pierwszych stanął jako ochotnik 
w obronie kraju, walczył pod Osieczna, Pawio-, 
wicami -a na końcu w Miechcinie pod Ponie- 
cem podł na posterunku jako prawy żołnierz. 
Pogrzebu takiego dawno w Świerczynie nie 
widziano, ale nie dziw, bo i parafja Świerczvń- 
ska umie uczcić poległych za Ojczyznę. Wpro­
wadzenie zwłok do kościoła odbyło sic w nie­
dzielę bardzo uroczyście w asyście K'lku księ­
ży. przybyłych na jubileusz ks. pr ib. Świders- 
kiego. W poniedziałek ks. jubilat odprawił 
mszę żałobną, wygłosił mowę żałobną i odpro­
wadził kondukt przy udziale licznie zebranego 
ludu i żołnierzy przybyłych z frontu na cmen­
tarz. Towarzysze broni pożegnali poległego 3 
salwami. Cześć pamięci dzielnego żołnierza!

RUCH W TOWARŹW^TWACH
— Związełi Drukarzy Polskich. Nadzwy­

czajne zebranie edLedzie sic w sobotę fń bm. 
o 7 w lokalu zebrań. Dla poważnej treści po­
rządku obrad niezbędne jest przybycie wszy­
stkich kolegów.

— Zebranie samodzielnych piekarzy od­
będzie sie dz:ś w środę o godz. 6 i pół w lo­
kalu p. Świtalskiego przy ul. Podgórnej 13.

Ósmy okręt z Ameryki. Warszawskie mt- 
nisłerjum aprowizacji komunikuje: Ósmy z 
kolei okręt z amerykańskimi zapasami żyw­
ności, a największy z dotychczas przybyłych, 
nadpłynął do Gdańska wprost z Ameryki. Roz­
poczęto wyładowywanie transportów, a prze- 
dewszystkiecn przeszło dziesięciu milionów 
funtów słoniny i smalcu. Spodziewane jest, że 
— przy sprawnym iak dotychczas przewozie 
kolejowym —: artykuły te będą w sprzedaży w 
feażdem większem mieście w Polsce.

Transporty: kawy, herbaty, oraz innych 
towarów kolonialnych oczekiwane sa w Gdań­
sku nie wcześniej, jak w końcu przyszłego ty­
godnia.

"W połowie' bieżącego miesiąca nadejdzie 
również pięćset tonn odzieży, która, jako dar 
Stanów Zjednoczonych, bodzie sprzedawana 
ubogiej ludności po minimalnych cenach, dla 
pokrycia jedynie kosztu przewozu z Gdańska 
oraz drobnych wydatków admin:stracvjnvch.

Ostatnie wiadomości.
W sprawie fałszerstwu pieniędzy.

W ostatniej chwili dowiadujemy się pry­
watny, że prócz dotychczasowych trzech osób 
zaaresztowano jeszcze pewnego drukarza, pe­
wnego malarza i pewnego pomocnika Litogra­
ficznego. Nazwiska wymienimy, skoro sprawa 
wyjaśni się ostatecznie, co nastapi, jak słychać, 
jeszcze w tvm tygodniu.

Sądzimy leż, że władze ogłoszą jak najry­
chlej, po jakich znamionach można rozpoznać 
dokładnie podrobione banknoty. Jest to ze 
względu na interes powszechny, koniecznem.

Żywność amerykańsko w Warszawie.
Warszawa. 1PAT.) Podczas narad n 

p. wiceministra aprowizacji wezoraj odbytych 
zakomunikowano, iż do dnia wczorajszego 
z daru od rodakow naszych w Ameryce, wy­
noszącego 515 wngonow żywności i odzieży 
nadeszo do Warszawy ogółem 319 wagonów,. 
Pozatem nadejdą dalsze wagony w dniach 
najbliższych. Z transportu zaś mąki rozesła­
no już cz' ść do Warszawy i do wielu innych 
miast Królestwa i Galicji.

Węgiel dla Polski.
Poznań. (PAT.) Dowiadujemy się, że 

rząd czeski wvdał rozkaz, by dostarczano Pol­
sce dziennie 2000 ton węgla zdatnego do ga­
zowni i 500 ton koksu, a w razie potrzeby S00 
ton koksu.

Przeciw straikowi kolejowemu.
Warszawa (PAT.)) Zar.zad Związku 

Zawodowego pracowników kolejowych pań­
stwa polslcego rozesłał depeszę do wszystkich 
kół związku treści następującej: Wobec zapo­
wiedzianego powszechnego strajku demonstra­
cyjnego na 12. i 13. bm. konrtet wykonawczy 
stwierdza, że ze wzgłedn na konieczność do­
wozu żywności i trudnych oraz ciężkich wa­
runkach w jak’ch kraj się znajduje, wszelka 
przerwa w ruchu kolejowym jest niedopusz­
czona i wzywa kolejarzy do utrzymania pra­
widłowego ruchu pociągów.

N’©udały slrałk w Warszawie.
Warszawa. (PAT.) Onegdaj odbyło 

się plenarne posiedzenie warszawskiej Rady 
delegatów robotniczych. W sprawie zamie­
rzonego na dziś aj i jutro strajku genera ne­
gó. Przedstawiciele P. P. S. oświadczyli, że 
w obecnej chwili strajk n e ma widoków po-, 
wodzenia Wobec tego P. P. S. zażądała od­
wołania ętrąikn. Ponieważ komuniści sprze- 
ćiwiiHPpłflfłemu, przeto delegaci P. P. S. o- 
puścilrebrady. Komuniści, „Bund“ i „Pecie 
Ston“°8dfr$aliłi straik przeprowadzać. Do tej 
ponT jednak w Warszawie wcale strajku nie 
znać.

Pozdrowienie dla oficerów 1 żołnierzy wojsfi ó 
polskich.

Paryż. (PAT.) Komitet Narodowy polski 
otrzymał przez ambasadę amerykańską w Pa­
ryżu następujące pozdrowienie dla oficerów i 
żołnierzy wojsk polskich we Francji od partii 
rannych żołnierzy Polaków z amerykańskie! 
armii: „Jako żołnierze amerykańskiej imiji, 
którzy w szeregu bitew na połach Francji do­
wiedli swej miłości do Ameryki i Polski posy­
łamy wam życzenia »Niech żvje Zjednoczona 
i Niepodległa Polska!« Nasze serca będą z wa­
mi, gdv staniecie na zielonym moście w na­
szym staropolskim porcie Gdańsku, na straży 
ujścia Wisły. Posyłamy wam pozdrowienia od 

, naszych amerykańskich towarzyszy i przy­
rzeczenia, że uroczyste słowa, wypowiedziane 
na korzyść Polski przez Wielkiego Prezydenta 
Woodrow Wilsona będą dotrzymane na kon» 
ferencj5 pokojowej".

Głos francuski w sprawie Polski,
Paryż, (PAT.) Pułkownik Rousset. spra­

wozdawca wojskowy »Petit Parisien« omawia 
sprawę zajęcia Gdańska i wysyłki woisk pol­
skich przez Gdańsk do Polski Wiadomo, po­
wiada Rousset. jak przykry jest ten fakt, że 
dotąd nie można bvło wysłać znajdujących się 
w Lunevilłe 25 tysięcy żołnierzy polskich do 
ich ojczyzny. Jakżeż ich przewieźć? Jest tyl­
ko jedna droga i to droga morska — ale na­
leży przedtem znać port łądbwańa, którego 
nie posiadamy. Sadzać, że konferencja pokojo­
wa uczyniłaby doskonałą przysługę, gdvbv wy 
słała flotę angielską do zajęcia Gdańska. Czyż 
byłoby zapóżno? Nie — sadze. Jeżeli chodzi o 
jakaś klauzule — to czasu tracić nie można, 
a zanim wyśle s;ę wojska można rozpocząć 
wysyłkę materiału wojennego.

Może ktoś powiedzieć, że Niemcy nie zgo­
dzą się na to. Niemcy nie odmówią niczego, 
skoro postawi im s:e zadanie w przynależ­
nym i właściwym tonie. Jeżeli Niemcy pragną, 
abv nresiono blokadę, jeżeli kładą wagę na to, 
aby przesłano im żywność. — to musza poddać 
się wszvstk:m naszvm ż.adaniom i warunkom 
i to nietylko tvm, które stawialiśmy dawniej, 
ale i tvm. która im staw:my obecnie.

Generał Haller o przedłużeniu rozejma.
Paryż. (PAT.) »Le Petit Journal« z dnj 

19. lutego zasięgnął opinii generała Hallera, 
wodza naczelnego, o wymaczenm Hnjl deraar- 
kncyjnej w Poznańskiem między wojskami 
niemtećkiemi i polskiemi.

Z punktu widzenia politycznego — mówi! 
generał Haller — nie może to przesądzać o na­
szych granicach zachodnich. Marszałek FocS 
zatrzymał Niemców tam, gdzie się znajdowali 
— to wszystko. A jakie ma znaczenie owa ił­
ują demarkecyjna z punktu widzenia woj­
skowego? Wszystko by dobrze bv'o, gdvby 
Niemcy nie zatrzymali wzdłuż Wisły linii 
Gdańsk—Bydgoszcz, która może bvć dla nich 
podstawą dla nowych operacji, i na k‘órej 
gromadzą się wojska niem?«dre, powracające 
z Litwy.MJWilna. OWWMULHIgl—ww*a—WI»W 11» "*''m

* Zwracamy uwagę na anons firmy 
»ASTRA«. Dom konfekcji damskiej i dziecię­
cej prze Starym Rynku. Sktad pań Małaszrń- 
k;e? i Ornackiej zasługuje wobec znanej su­
miennej obsługi oraz n?zkich cen na jak naj­
szersze poparcie Sznn. Czytelniczek.

WW»1 JW« »egmnwwHMuręgy

W poniedziałek, 10. bm. zasnął w Bogu, 
opatrzony św. Sakramentami, nasz najdroż­
szy ojciec, teść ł dziadek ś. p.

Paweł Smyk
przeżywszy lat 78. Eksportacja odbędzie się 
w środę, 12. bm. o godz. 10. z domu żałoby, 
Cierpięgi 6. do kościoła św. Wawrzyńca, na­
stępnie pogrzeb na cmentarz św. Piotra.

Duszę Zmarłego polecają łask, modłom 
Krewnych i Znajomych

w ciężkim smutku pogrążone 
dzieci i wnuki.

Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 
Gniezno, 11. 3. 19. z5935

SES'swsiiSfíSÍ1

SS”?“ żowaratysikę iycaa,
której wymagam jedynie wdziękn i inteligencji. Mam tymczasem 

łyiko skromny zarobek, jako urzędnik i przyszłej towarzysze nie 
Itawirm tet żadnych warunków msterjałnych. ilam lat 36, kawaler. 
Panny i nrlode wdowy, których usposobienie odpowiada tea pog’ąd 
na szczęście małżeńskie, zeihcą nawiązać ze mną korespondencję, 
ła-kis-ę zcłostetra do rkspę lyęii Kuriera Poznańskiego poi »5180

Mewvi_____ _____________________

§ Tłuste gęsi, indyki, kury,

©
kaczki i gołębie

taa zawsze świeże i poleca po cenach normalnych 

skład delikatesów

SB.GLÀB1SZ-

e
o

n 2039
Sw. Marcin @ 

nr. 14. ::

Zsiązk. Genbala Maszyn Tow. Akc. - Pnznafi
ulica Podgórna 10. — Telefon 2280.

poleca na sezon wiosenny
pługi dwuskibowe, dołnwniki i obsyoniki do kartofli, 
sortowmk», płuczki i radła do kartojlł, 

brony I walce, wialnie do zboża.
Przyjmujemy jnż teraz zlecenia na n2123

kartoflarki i grabie konne
i zalecamy wczesne zamówienia.

, . Oddział Hwitdlww? Użównego Urzęda Źy«no- 
C'^werjo przy ul. Hohenzollerna nr, S3, - — Vi|» przy

• u18 mniejszą
S3 (pokój nr. 10) poúzw-

pasiewtisi-*5- itośó ł

bniwi i b’jniú» pastswnjEî
Rwzgle'nia sio w mi;y ; zapotrzebowania tyu.3 cSriąnfaoe

hu

płśnueuE

|[ PRACA g WSZELKIE PRACE
Ml

— R
Pimckiiję za'"” odoowtedn!ch

handlarzy
do łatwo snrzedających artykułów 
zarobkowych. Zgłoszenia przyjmnit 
od tO—12 rano i od 3—6 po pot 

W. Kanłewsk', Poznań, 
ul. Pótwiejska 3. III, lewo. x591(

Poszukuję do swej apteki od 1. 4 
19. jeszcze jednej n 1491

pamenhi
obeznać, dobrze z wszystkienai pra­
cami anteeznemi

K. Piaseck’, Srerta.
Alężozyiaa

szuka
małym kapitałem

z5632

spółki kinemat
!nb innego przedsiębiorstwa. Zgt 
uprasza Jan Trojan-owsiki, 

W. Berlińska 48 b IV. piętro,

!
gPBzmsi

Maszynę do pisania
mam na sprzedaż, fabr. niero. ko­
rzystna do nrzer. na po ską Łask 
zgłosz. do eksp. Rur jera pod z5912

mało 
noszone

białe męskie trzewiki i wysokie buty 
nr. 41. dz:ecęce trzewiczki nr. 2?. 
ną’sprzedaż. Zgłoszenia do niniej- 
szeeo r sra pod bt-r» z591t.

ł^SJainsfelraselusze

Dwa materace
w bardzo dobrym stanie do sprze­
dania. Odzie? — wakaże administr 
pisma naszego.

Kło sprzeda
maszynę do pisania

Większa

X polską ewentl. niemiecką tas 
tstarą. Łask, zgłosz. do Knrjcrs 
Pozn. pod z 5831.

z obszero. ©grodem, osłem urząd«, 
oraz inwentarzem jest w śródmieś­
cia od 1. kwietnia rb. do wydziert 
7sp. przyimoie w jodt biurowych
Związek Tow. Młodzieży,
d Wi'helmowska 1. dl'2Ś

MLOSOJEOMWi

w.

OB^Z-łHRMOWE 
wykonu łS Szybko i sumiennie 
KORDY LAS. MALARZ

ULICñ DŁUGH 8.

Dobrowolna Ircirlaola!
W czwartek. 20 marca r. b przed jiotodnicni. o godz. 10-ej 

będą sprzedawane na opał
(CQ,G?Q zużytych feoasy e«f »oeiriStAwi 

oajduięeyeh się na Górze Oliwnej przy skłfdzie amnnieji w Ołów- 
nie. Sprzedaż publiczna, w całości Inb częściami, za natyobnra^tową 
zapiała i z waraniieni wrwiezieaia wyźwym>enionych koszr do 1 na 
kwietnia r. b własnym kosztem. n?l39

Licytsoja odbędzie się na miejscu ulokowania koszy w Głównie, 
Setrc a awtytomyjolkai yrraty Res». teeh.-artyl.

z£8C-9

Tœnysiwa s.e’œpsny eborjeh-Pomá
Petinórna 6. wysoki parter. — Teiefor, AłtS. z6835 
Poleca eazaminowanveh i dobrze w vszkolenveh

3^ pieimrzf chorych i masażysfe

Sprzedaż tartaku.

6-itftna kaia lub 
2-!etnia guiaia d 
sprzedania. zf)750J. Krtssma eîr, Plewisxa.

Klacz, Poszakujemy parę siinycb dóbr.

loi DOa PISÎRRÏ
■lr. 169 w GroiSxi*t(a, przy pt 
'w. Anny, mam zamiar sorzedać 
fenie obejmoie: na dole a- ład 
i pokoje i kuchnię; na piętrze 3 
)Ckoie wraz z kuchnią; ua pod 
tasza 1 dużą izbę; skieoy wy.tar- 
izajace — wszystko w dóbr, stanie 
'Paronki sprzed, iwdam ustnie lui 
list, z wyłącz pośiedu. Cena domu 
lmk.rk , wpł. zależeć ma od ugody 
ógłosz do eksn. Kuri. cod d 103.

prosiąt
-do chowu nadszedł 1 = 

Sprzedawane będą z6S)7
ud czwa tku, 13. bu«,, godz. 10. 

pał nizi.ich ceusch.

0i, W;8lka Berlińska 18,
3t Kościanie, ul Śmigielska 15.

wielki dom mieszkalny,
-i pokoi, kzchoia. weranda, stajnia 
spichlerz. rem>za. duży ogród owo 
cowy i warzywny z pl ¡budowla

Roni

I. ROBAKOWSKI i Sya»w:£
?oznań. cl. Malcorzatv 32. dl 32.

Sprzedaż przedsiębiorstwa. 
Dobiae prosperująca fabryka wy 
lobów cementowych, będąca od 
iat 17 w moich rękach, z dóbr? 
-tałą klientelą jest wraz z domem 
nitszkslnem, chlewami i ogrodem 
aa sprzedaż. Przeds ęblorstwo tc

nadam sie również na filię.
Gustaw Witkę, Gniemo, 

r! Trzemeszeństa nr. 39. nl9o

Sazetywarszawsliie!s
Faznafisto Cnciarnia. św. Ihsin 50

Sacharynę

Główny Urząd Żyaznościourjf. 
Oddxiat íiand.nwí.

« ogwodem owocowym za 
raz na sprzedaż przy wpłacie !■ 
:lo 6 tys. mk, Bosp ko, ren-

Tartak 6® gatrowy. połączony z fabryką obróbki drzewa, zao­
patrzony w różne większe i mniejsze rasszyny do obróbki orał, 
sznuntowania drzewa, z własna stacja św atła orsz siły elektr. s 2 
fcotłum' oraz maszynami parowem!, wielkim placem i własnym torem' 
koiej. pizyłąezocym do koieji pańGwowej, z całk. na’motnie szem 
urządzeniem, z wielkim domem mieszkalnym dla urzędników orszoero- 
dera, jest z pow. okolicznościowych zaraz no s-ą-aesiaź. n2l42

Tartak ten będący w ruchu można obejrzeć i uprasza się 
reflektantów o ,«przednie zgłoszenie swego przybycia

Tarlak parowy i iaMa oMki drzewa Heldze
Telefon 45. Skalmierzyce Telefon 45.

2 pokoi z kuchnia
(poczta i stacja koieji).

szuka się od 1. 4. 19. Zgłosz 
!o ekso. Knr’pra yto i z690'.

Dwie panienki poszukują od 1 
kwietnA w śiódmieżein, często

uir.ehiou. pohoju z593l 
i cakow, utrzymaniem. Zgłosz 

■ orasza się do Drukarni Kato- 
ickiej przy ul. Podgórnej nr. 7

OmsblowaB. no&cia
nożliwie w okolicy Starego Rm 
ku poszukuje panienka zaraz lut'

...... .. . 7 od 1. kwietn a. Zgłoszenia drdo fabrykacji wed mineralnych K -efa Po„ pod zW3
- Płare_____ ___________ __________ —_

nliSh
459®/, kupu ę każdą ilość. 
i4ń0 mk. za klg.
E. F. Lewandowski,

Fabryka wód mineralnych
Pleszew. Tełefon 143.

ayni z powodu przeprowadzki za-¡8 
raz do sprzedania. n2IOb “

Sprzedam (¡«a obrazy oleine,
istęsk. Mmur. btiły nr 42, tlis~ 
kornm^ ute Bo*« Cîufo z du 
żym napisem. «?ero r?o jporłr.

lampy elektr. U’. Pod­
pór© w 14 lii prawo. »5-3',

kł*W*imy ua sprrrdai kiiksdzieaiąt• »

« Pbznaaiu i na prowincji wy so 
,o się procentujących w cenie ori
29 do 600 tysięcy marek. n2O47

BOtâ ROL»2!OZy,
Towarzystwo cnadaicze s o. p.

ćotsań, ut

Dwie panienki z dobiei rodzin, 
uosztik. od 1 kwirtnia ' b nóin.

z całkow, ntizym. 
&urj. Pozn. prd z

Zuł.
504Í.

do etap.

Młoda seminarzystka posiukuje

pokoîn umâblowan.
z torteojsnem i z całkow. utrzy 

t)maniem w centrum miasta. Zgł 
Ido eksp. Kurjera pod lit z5342

Poszokuie się

mieszkania o2 pokosił
: elektr. oświetl, i możliwie cectr. 
grzew. od 1. kwietnia. Zglosz. do 
•ksoed. Knrj. Pozn nod z 5665.

Zęicibigmo.y tych dniach w „Granice“ po* 
ifElares w okładce nehiesko-z:©« 
onej z dwiema fctogr&.kami i pa- 
merami. Uczciwego znalazcę ujita-j 

się O oddanie za wynagrodzę^
raamHMMmwanwwuuwaMwwMwaumaauuaMM , ’ "UIJVIO I ’ V ta III. Z.

piekarni
)it££

Pószokuj© się kupca

BUFETU.
Zgłosz. do eksp. Kari, pod z 583-

io wydzierżaw, w Poznaniu lub g. 
Księstwie. Zsł. do eksn. K. n »6613

DÏISaZâWT
Sí

{¡'nsns.zjwstów orzyjmie od 
1 kwietn a « a stanoj© starszy 
■lauczyciel. Oferty do ekspedvoji 
Kuriera Poznańskiego pod »5560

Młody nraędntk poszukuje
umeblow, pohoju

a cathow. łitraymaoicm od
L 4. luk póia. Połą ». » rodzina 
celem wydokonaL »i? w języka po!.
wzamian za meat. przyiemne. Zgł 
a pod. ceny do eksp. K. p. z5387.

Eosziikjo rę
4-pokojow. mieszkania 

od 16. 4. ir.b 4. 5. » przynależy 
tośoi»»i dla hetasiot rodziny. Ćf. 
do aksp. Knrj. pod s 6666,

słoneczne pokoje
meoiami lub bez przy ulicy św. 

efiktorjî nr*, f l.¡'Vnj<jiceha od 1. 4. da wynajęcia

r. Kupię s 
każdą ilość

iiem w eksced Kur-era pod z683t

Przyjmuję z590fW

mieść*©, s prowincji i na nr» 
wtneję z zatezjiieczonicm przeoią 
kradzi ży, ognia i uazkodzem< 
Najnowsze zamknięcia patento« 
io wagonów.

J. Crzeówowiak,
PonsA W. 3, uL Kanałowa 11/13) 

Telefon 6168,

WIHñ. 8W6HJWEGD.
daat. nad Notecią. dł&iU«duny bios. 9-1. Telefon Mm.Ugte». do «ks> Knrj. pod z6Ś04. Zgłoszenia do ekspedycji Kuriera Pozn. pod Z 5664,
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Po kilku tygodniach niepewności doszła 
mnie nader smutna lecz dumna wiadomość, 
4e przed czterema tygodniami poległa pod 
Lwowem śmiercią bohaterską, pierwsza wiel- 
^opolanka, zasłaniając wiasnemi piersiami 
ukochaną ziemię ojczystą przed napadem dzi­
kich hord ukraińskich, moja najukochańsza 
córka ś. p.

Irena Benschówna
legionistka Wojsk Polskich.

O czem donosi
w smutku pogrążona

matka z rodziną.
Msza św. za spokój duszy Jei odbędzie 

się we wtorek, 18. marca o godz */29 w ko­
ściele parafialnym na św. Łazarzu.

Poznań, 11. 3. 19. 
ni Al ,owa 12.

Niechaj ziemia polska, za którą krew 
przelała, lekką Jej btdzie. zsmi

Dnia It baj. zasntła w Bogu, ooatrzona iw. Sakra­
mentami. nasza najukochańsza matka, teściowa, babcia, 
ciocia i bratowa ft. j>.

Katarzyna PStacińska
z domu Choryziak.

Pogrzeb odbędzie s-ę w piątek. 14 hm, o «rodź. 3 ej 
z kant or Przemienienia Pańskiego, o czem donosi Krew­
nym i Znajomym

w ciężkim smutku strapiona
rodzina.

Poznań, Skórzswo, Hamburg, It marca 1919.

Za wszelkie dowodu współczucia, okaza­
ne nam z powodu śmierci ukochanego ś p.

Ks. Prałata Or. Józefa Sowńsfeiego,
składamy JWiel. Ks. Wikariuszowi Generaln. 
Weimanowi, wszystkim Wieim. KsKs. Pro­
boszczom i Dobrodziejom, ks. prób. Kleinowi, 
miejscowemu Duchowieństwu, Wiel Siostrom 
Miłosierdzia, a zwłaszcza Przewie! Siostrze 
Przełożonej, miejskim Korporacjom, Towarzy­
stwom, Bractwom, jak wogóle wszystkim 
uczestnikom serdeczne dt37

„Bóg zapłać!"
Rodzina Surzyńskich.

W rocznicę śmierci naszej ukochanej 
córki, siostry i cioci ś. p.

Stanisławy Orzechowskiej
odbędzie się

Msza ŚW.

w czwartek, 13. marca, o godzinie 7. w ko­
ściele św. Marcina, o czem donosi Krewnym 
i Znajomym.

rodzisz«

W środę wieczorem przybyłem na 
miejsce. Przesyłam wszystk. Zna­
jomym. pp S. Z. i Słentzernwi ser- 

_____ __ deczne nozdrow. Fi tz Waticber

Ifićj pensjonat dla chłopców 
przenoszę i Wioctoia do Poznania

1 <od Wielkanocy przyimę na stancję kilku młodszych 
gimnazjastdw ster ziemiańskich. 

Wiesław Kurnatowski.
Spieszne zgłoszenia proszę przysyłać do ekspedycji 
„Dziennika Poznańskiego * pod nr. 2526. »2152

Żnin

W poniedziałek, 17. b. m,
nowy kurs

stenografii polskiej
Również osobny kurs celem

wydoskonalenia się w pisowni polskiej.
Zgłoszenia od 4—6, w niedzielę od 11-1.

Szkoła ©terasgrafja
Rycerska 38 Ii. p ętro.

rozpoczynam
86879

ul
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Mowy śpiewnik wojskowy. 1
=i«Hniiiiii!HiiiiiiiiiiHi!!iiiiiiiii!iiiłłiiłiiiiiiiiiifltiiiiiijitiiiiiiłtnimiiiintiiniiiinii«iiiinił|

Marsze polskie i pieśni narodowe z docalkiem = 
praw skautowych i musztry polskiej. Zeorał E. S. |

Cena 70 fen. n2i40 |
Do nabycia w każdej Księgarh'. — Hurlowne we wszysł- = 

1 kich większych Ks ęęarnath S
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| Nakład Drukarni Centralnej w Śremie. I
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Lekcji
gry na mandolinia

udiie'a s--. 
Ul. Długa 11. II. na pr. z

z587:
przodu.

udzela w czwiitx i pon e 
działki od godz 7. wiec?.Kto

lekeü poMep?
Zgł. do eksp. Kuriera p. z5’2b

Efespedjgsika

do składu rz“źnickteeo moro uii 
zgłosić Busko, mistrz rseźnick

Piekary ‘23. 7.5861

Od 1. lub 16. 4. rh. i»w> km 
się młodszej, sum. STRGJAiSKf 
znającej język polski i uiem eck 
Zęłosz z odo ftwiad. fołogr. ora? 
Dodaniem wymacań przy wolnpu 
utrzymaniu uotasza d 136

Bpauer, Strsałkows.

panna
wydoskonalona w krawiecczyźnie 
Doszukuje PRftGY poza domem 
f nsk. z ł. do eksio. Kun. pod z-5696

tlOZill Jt5
syna uczciwych rodz> ów. z iepsz 
wykształć, posziik. M.Sofrneitfer 
>'oznań. pl. Królewski 6. Skład tow 
koionislnvch i wn z51|3

U C Z 81S
z oddow wylatało, przytulia od 
15. marca lub 1. kwietnia A. Gis- 
biez, huitow handeiwia. Poznań,

tary Rynek 42

potrzebny od 
eksoed. Kur>.

I. 4. Zgłoszenia 
pozn. pod d 131.

polaka, lub conajmnięj umiejącego po nolsku któryby przejął na 
ukę łaciny i greckiego w niższej i wyżs-ej terc i odnośnie innych 
przedmiotów Pensja podstawowa 2.400 mk. prócz dokładek.

Ostrzeszowa.

Miedv kupiec sr"1™.,“.;

posady
celem woracowama się w większ 
skladz e że1»?® lub njaterjałów bu 
dowlanteh w Księstwie lub i’ez 
naniu Bez wzaiemnego wynagrodź 
Łask. zet. nor. do Kuri. p. z5635

fCiBku Mtiziałowców ¡Zebranie wyddałn wyborczego dla wyw
rosacawi borów do Rady miejskiej.

Dla rozpatrzenia sprzuciwów przeciw dokładności spisów w» 
boroów do Bady miejskiej i doręczonych mi pięciu pionozycji ka»- 
dydatów na radnych, odbędzie się publiczne zebranie Wydziału wy« 
norezeiro
n czwartek, rtnia 13. marca, o godz. 12. w połudciSj
w sali pos>edzeń Rady miejskiei (w ratuszu II. piętro}.

Poznań, dna IŁ marca 1919
Komisarz wyborczy:

0.-w«s«5. b71Iź?

z udziałem 5—5DGG0 mk. poszukuje do zakładającego towa­
rzystwa z ograniczoną porękn oa 300 010 ink.. z których 200000 mk 

‘.'.’iż zapewnione. Nowo towaizistwo przyjmuje od przeszło 60 lat. 
zsorowódzone przed-nębior«two niemieekio »» Poznaniu, które odrzuca 
bardzo dohre zyski i zaiiewnta 10 — 20°/ dywidendy. Wartość prze 
■etrch maszyn wedle przedwojennroh cen przekracza cenę kupna, 
l a tego ryzyko wykluczono Tylko interesentów poważnych upra­
szam o zcłoszenie s-ę poi * 580 do eksp Kurjera Poznańskiego.

Do hint i kas naszych pożądani są o-12f

śaafseiFo&amepaB^MSze
węgli w piśmie i stówie polakiem i niemieokiem, z promocia do wyż 
•zei sekundy gimnazjalnej lab z celuiacctn świadectwem 1. klasy 
icznańskich szkół ftr-dn eh. Kandydaci zdrowi, którzy udowodnią iż 

w czasie bezpłatnej służby przygotowawczej zdoła ą się sami utrzy­
mać. zgłaszać zechca się piśmiennie z dołąezenem życiorysu i świadectw

Poznań, dnia 8. marca 1919
WASiSTSfiT.

Chemik i asystent, długoletni kierownik większej ru 
krowni. lat 40, dotychczas w niewyoowiedzianem miejscu, po- szuKuje stanowiska jako £

kierownik hib dyrektor cukrowni
Ks:ęstwie Poznróskiem lub w Prusach Zachodnich Zgłoszę- 

nia urasza się da cksped. Kurjera Poznańsk. pod literą z 6b55

Młodszej ekspedientki
poszukuje W. Mtzgałski, ulica Nowa nr. 8. n2033

Posawtrujemy od 1. kwietnia

nauczyciela szkół śreiinich, polaka
ze znajomością łaciny, któryby móg! przejąć naukę z wykłado­
wym językiem polsk-m v>e wszystkich przedmiotach w sek-c e 
oraz c ę.ciowo nauię polskiego w wyższych klasach. Pensia 
podstawowa 1.7t 0 m< prócz dokładelć Zgłoszenia przyjmu e 

bliższych informacji udziela d 147
fi$a$śsirat miasta Qs rzess<ma>

Podział kart żywnościowych.
Karty żywnościowe na okres następny wydawać będą bontu* 

rowo poszczególni pp. kupcy; nazwiska ich i podział ulic podaaa
na słupach.

Wydz-ełanio kart rozpoczyna się w piątek. Ił- marca I 
jdbywać się będzio w dniach następnych. Karty należy odebrać 8 
miejsc wydzielania; w miejskich biurach żywnościowych już się kart 
nc wydaie.

Karty żywnościowe, które s>ę wydaie dla każdej rodziny oso­
bno. odł ożone i śnięte, winny być przy odbiorze przeliczone, be» 
lszkodzenia okładki. Reklamacje uwzględnią się tylko wtenczas, je­
żeli ztiaezki przedłoży sio zaraz no odbmrze w okładce nieuszkodzo­
ne!. Rrakiiiaoe karty wydzielają biura żywnościowe; tamże też na- 
eży zwrócić za wiele odebrane.

Zakłady i przedsiębiorstwa otrzymnia jak dotąd znaczki na 
rhleb przy placu Papieźyńskim 10-b, znaczki na mięso w ratusza, 
ickój 89 i to:

litery A — 5S wr piąteV, 14. marca, od 10-3 
.. L—2 w sobotę, 15. marca, od 10-3

Znaczki dodatkowe na ehleb dla ciężko pracujących wydzielaj 
się bedzie odtąd tylko jeszcze koteiarzom i szenrom żeglugi wew- 
ictrz-krajowei na rcee odnośny ih władz; odebrać je należy aż do 
?5 maiea 1919 w biurze żywnościowem przy placu Sapieżiń- 
sfeitn 10-b. n2159

Poznań, dnia 11. marca 1919.
BÜ5sni«<5wii»t

Poszukujemy

d129

ZECEÜ
poszukuje POSAß¥ w Poznaniu 
lub też na prow rich. Łask, ofeity 
uprasza Kajetan rtMg*tKe«<t. 
Ocstyń. Leszczyńska 64 z56‘t

z dobrem w^ks-taiceniem szkel- 
netn i ładnym charakterem p strt’ 
może się zaraz zgłosić. Ranie 
które już w ks cgarn ach praco 
wały mają pierwszeństwo, Zgło­
szenia piśmienna uoraszaią

i. Le>tceber : Se. 
Ks-ęgarma w Poznań u. dl?7

FoŁoetiłłwa zaraz eusza
Iwaweowa

w dom, Zgłosienia uprasza się 
do eksp Kurjera Pozn. p z584l

AdmiJłistFgWr
do większych dóbr potrzebn». 

Zgtasz-.ć się list wnie z cdpi
sami świadectw, currienlum vitae, 
żądacemi warunkami pod adr.

Edłwar d CtMsrsirriQvetifzi, 
p. Hrubieazów

Lubelski. d 133

Handlowiec, biły Łsrxę»lrtSii 
Cy?f»!!rtej Adnrn>»tr*. flh«»- 
twśecSiisj w Król. Po1 k, pot uk

posady
t rzy starostwie, mag straci« lub 
innej władzy polskiej. Zgłoszenia 
do eksp. Kurjera pod lit z5722

Zakładasz drenarski
z 30 — «0 robotnikami drenarsk. 
poszukuje z5742

pracy.
KI. Wa ifccerabl, 0d«Sasts- 
wic, ulica Krotoszyńska nr 94.

Starszy bankowiec, 
mogący stawić w.saką kaucją 
poszuku e odnowiedtrej

poiBad^.
Także jaka wspólnik do większe­
go ¡.rzedsiębiorstwa Rełiektuje 
tylko na P,znań. Zgłoszeń a do 
eksp. Kur era Pozn. pod z5e38

Przy tutejszej stacii nnmpowei mietsk-oh zakładów wodooia 
'owych wakuje zaraz posada ,.m -Bcytrtsty. Pensja 1400 mk, 

■j dokładek r.a starość po 126 mk. co 3 lat«, pensja najwęższa 
2150 mk. Oprócz petisii otizvrnuje maszyn«»« wolne mieszkanie 
i opałem, oświetleniem i ogrodem waitości 400 mk. oraz wojenni 
’o.łsdki drożyżniane. Posada kontraktowa z wypowiedzeniem kwar- 
talnem. W jazie zadowolenia późniejsze ustanowienie jako urzęd­
nika knmunalnpEO me wykluczone.

Rellektanci musza udowodnić, iż zna;ą obsługę motorów sy- 
dęrńn „Deptz“ oraz urządzeń stacji numnowei i sa w stanie wyko 
nywać wszystkie dn bne ptace reimracytne. ąak również znać tezyk 
'Oliki w słowie i piśmie. Zgłoszenia ns;eży nadsyłać cwSarrołnler

OsłPsetKE&W, dnia 4. marcu 1919.
a,w Magistrat.
tąCi
Pełnomocnk Rady Ludowe na pow. ostrzeszowski:

&pahowsS<ł. n ?P0

Dalsze rozporządzenie, 
dotyczące sądownictwa wojskowego.

§ 1.
Do § 2. rozporządzenia z dnia 20. stocznia 1919 r. (do- 

tvcz?jr^fTO sądownictwa wojskowego przv Dowództwie G ów« 
tym Wojska Po'sViego w Poznaniu — Tygodnik Urzędowy nr. 
3, strona 12) dodaie się nnstępuiacy ustęp trzeci;

Głównemu Sądowi Wojskowemu wolno sprawy, w 
którvch przypuszczalnie nie wymierzy się kar wyż*, 
szych, niż sześć mieś ecv kary wolnościowej i ty- 

n siąca marek grzywny, albo jednej lub drugiej kary,
przekazać w każdym stadium postępowania Okrę­
gowemu Sądowi Wojskowemu.

§ 2.
W wszystkich przypadkach, w których wojskowy kodeks 

kamv z dnia 29. grudnia 1S72 r. przewiduje zwolnienie ze stu« 
żby (Dienstentlussung) oficerów należy zawyrokować zamiast na 
'.wolnienie ze służby — na degradację.

Poznań, dnia 10. marca 1919. n.2143
Komisarjat Naczelnej Rady Ludowej

Ks. Adamski. W. Korfanty. Adam Poszwińskk

tanina rz0nUeś’n
Dom w Inowioeł. przeszło 19 mtr 
frmttu z 4 i 3 nok. mieszfc., ‘2 remiz . 
ibłew.y zajazdem, pralnią, gazem i 
dektr. jiwatł ptzy trał wpł. z now 
yteka do sprzed Of do eksoed 
Kurt pod z 6659. (Ag wyki >

¡rzedaży naszych wia mu- 
•uią&ych (sekt) w Ksęstwio i b 
"iongiesówca poszukujemy dobrze 
obeznanego z« Rtownkf mi dl 36

zastępcy.
Gp«ynssł«p fi Ce. T. « «&, ę».

Najstarsza tirma win reusuiącyeb 
Ziel Góra (Grunberg in Schles.)

Poszukuję od 1 IV. 19
przyzwoite j osoby

z irehlowsziem wykształce­
niem zoaiacej brawiecczyznę 
do dwu h dziewczynek 4 i 6
‘7^' piastunki
dobrze uoleeouej do dwoiga 
rremowlat d 9?
Koczorowska, Braniewo,

•>. Debrocp

Zaraz lub od 
trzebna samodzielna

1. 4 11 o-' 
d 52

gosgodysi ■ kucharko
zaaiąca się na dob'ei kuchni. 
3»en. SeeblWMandt*». o. w«'

do

Przewodu cząpy biura odwokac- 
kteee 31 lat) który oracował także 
w komisariacie »osz-uknię ołm- 
wiedtuej ewtlposady
lałby także 
taks sekretarz pty watny lub kasjer 
Zgł. do eksoed. Kurj. pod z 5483.

urzy- Urząd Rozdzielczy. 
mra?s<sa tta wsi

Rozporządzeń’e,
dotyczące przedmiotów, należących dawniej 

do władz niemiecki eh lub pruskich.
§ 1. . ... ,

Wszyscy, posiadający przedmioty, które się dawtue? nań 
leżały lub należą władzom nicm eckim lub pruskim, winni po­
dać w czasie do 20. marca 1919 r. do Urzędu Rozdzielczego 
przv Komisariacie Naczelnej Rady Ludowej w Poznaniu, ulica 
Ludwiki Ńo. 10.; . .

1. ilość i jakość przedmiotów, przez nich posiadanych,
2. swój dokładny adres,
3. władzę, której dawniej przysługiwało prawo rozporzą­

dzania temi przedmiotami,
4. miejsce ich przechowania.

§ 2.
Każdy, nieposiadakjcy wprawdz!e przedmiotów, wynde* 

nionych w § 1, lecz wiedzący o przechowaniu lub ukrywaniu 
ich przez osobv trzecie, winien o tern donieść bezzwłocznie do 
Urzędu Rozdzielczego.

§3. .
Prawo rozporządzania przedmiotamł, wrmienioncmt w § 

ł. przechodzi z dniem ogłoszenia niniejszego rozporządzenia oa

Biegły dregersysta

natychmiast eotrzetmy z5638 
K. BU & Z U R, Piekary.

Borw. ®iesE»syssyn p. Ma
słowo poazuk. zaraz tnbodl.4. li

rządey a5,
saistot¡ie?;s nod dyspozycja ad- 

Jjtlnaioisłratora na maiatek 1300 mrg 
iJ Obecny rządcą Hz'e bronićo-ezyzny

§ <
Bez piśmiennego zezwolenia Urzędu Rozdzielczego w« 

wolno zmieniać miejsca przechowania przedmiotów, podanych 
w § 1.

§5.
Wykroczenia przeciw przepisom §§ 1, 2 i 4 podlegają 

grzywnie aż do stu tysięcy marek i karze więziennej aż do ptę« 
ciu lat łub jednej łub drugiej ksrze.

Poznań, dnia 10. marca 1919. n.21-JO
Komisarjat Naczelnej Rady Ludowej.

Ks. Adamski. Adam Poszwińskk

Sniel. krötewäanäta iioszukuje

tfsisci üä tsajrzwtaa
S w,ręeanersta nasi dontta,
najchetnie, na wieś. Zgłoszenia 
do ekspedycji Kuriera Poznań­
skiego pod z 6779.

Poszul.niemy zaraz

obeznanego z wsiełkiemi gałeziam 
handln zbożowego, Zal. orzyjrauje

RSLdiK w Srotrslu.
Ws«<4k‘e gatunki

Potrzphny od 1. kwietnia rb.

bsier torni.
śfiwałer. obeznany z koresoondenoja 
w -¿zykii polskim i uiem.. tirów* 
dząby ksiaäkoWtPi hanriiową i ga- 
s-podaroza. Zeł. do Kuri r od <‘120.

Technicy MawM
’•e znajomością ustrojów żelazo be- 
tonowych do zajęć w h ntze i ns 
budowli potrzebni -Załosz; d 84
Biuro budowlana - A' Kos'iteki,

Sąhrcwa Gós^niezs.

Psfiłgska Sżiiśa MiejSK

ekspedientki do składu rzeźni 
ckżego, przy wolnym sto e i stan­
cji. Ue wolni ch chw lach zaję­
łaby się kraw ecczyzną lub go- 
spodarstwem domoaem łaskawe 
zgłoszenia unrasza się do eksp 
Kur era Poznańsk. ucd lit, z5878

Zecer - Polak
(.S^hwetzfzdegen) petirebny od 1 
kwietnia, Opłata według »mowy 
Praca przvieatca. Zgłoszenia z cd- 
i)>sent świadectw ibi most d!2l 
Wydawn. Gazety Osfrzeszawskiej 
Ostrzeszów — Schildherg i. Pos 

Sktzynka coeztowa nr. 8.

Pctrzphr.i ij ?4

<k> dwojga dzieoi. 10 i II lat. na 
w eś, KiujyaałnB. zo skroątnemi 
wymsgairami. Zgłoszeuia z poda­
niem świadectw i pretensji unrasza 
Stesayńsha, Dcm Borgtiof, p 
łłentschksu. powiat, toruński.

Rozporządzeń!© 
co do rozwiązania sejmu prowincjonalnego Std®

1. Rozwiązuje się sejm prowincjonalny prowincji po* 
znańskiej,

2. Rozporządzenie co do nowego wyboru tego sejmu 
wyjdzie później.

3. Aż do zwołania nowego sejmu:
a) sprawuje wydział prowincionalny, starosta krajowy 

i wszyscy urzędnicy prowincjonalni nadal swe czyn­
ności.

b) jest zasadniczo miarodajnym etat dotychczasowy,
c) przysługuje wydziałowi prowincjonalnemu prawo 

zmiany, uzupełnienia lub Podwyższenia etatu,
d) potrzeba do wszelkich uchwał wydziału prowincjo­

nalnego potwierdzenia komisarza rządowego.
4. Tym komisarzem rządowym mianuje sie prezesa ro* 

jencii, p. dra Witolda Celichowskiego w Poznaniu. .
5. Ilość członków wydziaht prowincionalne.go musi się 

powiększyć o tylu Polaków. ż<bv skład wydziału od* 
powiadał liczebnie ludności polskiej. _

6. Nowych członków wyd iału mianuje podpisany Korni* 
sarjat na propozycję doty chczasowego wydziału.

Podpisanemu Komisariatowi przysługuje prawo:
a) mianowania także osób niezaproponowanych przel 

wydział prowincjonalny.
b) mianowania bez wszystkiego nowych członków, je« 

śli wydział prowincjonalny nie przęśle w czasie do 
25. mama 1919 propozycji, wzmiankowanych w po­
przednim ustępie.

Poznań, dnia 8. marca 1919.
Komisariat Naczelnej Rady Ludowej.

Ks. Adamski. Adam Poszwiński.
PoviikuiQ
biegłej

od 1. 4 a’bo zaraz

Poszuktiiemy od 1. 4. 1919 do 
składu bławatów, konfekcji i to 
warów krótkich b eglej

sgmtemki
znającei szycie i umiejącej deko 
rować 3 duże okna, ¿głoszeń a 
z odpisem świadectw, dołączeń 
lotogr oraz podań em pensji przv 
walnym stole i stancji upraszają

WS. Djlt i S*». Kcynia,
d 12b

Sa,»r iiit.nł-e S ?-S?<
KSteczarz, kawaer. lat 45 

kat., p lak, z dobremi świadect­
wami, energiczny, znajscy się na 
arowych, elekir czti' ch, lodu» 

i intt ch tnsszYttach m eezarskich 
iegły w b urze. laboratorium i 

eksped, obeznany z wszebiemi 
gałęziami swego zawodu, dobry 
rganizator, obeznany także co­

kolwiek z gospod., szuka posa-
tiy jako samodz iub pod dyspo- z ładnym charakterem pisma, po-

Fonieważ rozporządzenie dotyczące obłożenia aresztem i m\°“ 
zenia wszystkich zanssów Rurowych skór w prowincji PoznańskteJS 

w niejednych gazetach ogtosz^nem zostało tak późno, iż nie wszyscy, 
którzy posiadaja zanssy surowych skór, zdołali podać swe zapasy 
wyznaczonym terminie, przedłuża się termin, do którego wszystkił 
zapasy surowych skór winny brć zgłoszone aż do 15 marca b. r<

\Vszvstk:m. którzy do 15. marca swych zapasów sorowyon 
i m\ii<'Rsk'i ~ <tn ■‘tór nie zsłosza piśmiemio do wydz ału aprowizacji przy Naczelnej 

Kadzie Ludowej w POZNANIU, zostaną ona bezwzgiępnia skonfis*® 
aa bez jakiegokolwiek wynagrodzenia. n "*'9

Poznań, dnia 8. marca 1919.

zaaiącej stę na ameryk. żurnali- 
■eolskiej korespondencu i steaografj 

Zgłusz z dołączeniem życiorys' 
kouji ftwiad. i ord wprunlt. unraszr

Pae»sv.»v *bj Gosiyn-n

Panienka

Nauczyciel
elem. emerytowany, Polak, przy imię 
miejsce nsucsycteS« demo* 
ysfs{je. Łasi:, zgłoszenia do e»s 
pedycji Kotąera Pozn. pod z 5581.

vc;ą w wuejskiei kuchni mleka 
lub mleczarni lub na większym 
(n»,ątku. Łaskawe oferly uprasza 
się do eksp. Kurjera p z 5b5b.

izebna zaraz do prowadzenia kasy 
i książek w administracji kam en>o 
ZsŁ do eksped. Knriera ncd z5607

Komisarjat Naczelnej Rady Ludowej
Wydział dla aprowizacji. Frankowski.

clziewcsyna
ootrzebca jako pokoiowa zaraz lub 
od 1 kwietnia. Cbrjranowsltw,

Z czelad. stolarskich
i 2 uczni 

ooscaknja B3« Bogusławie!,
Oółrwbowo p. Wargowo z bfiłżiauotrz stolarski. - Pniewy «5610

F. Grlabisz
rełał. 8556. Poznań, Ludwiki 8. Te»«Łjg*gi
pośredniczy w natychmiastowej sprzedaży i odsta*1®! 
żółtej i czerwonej marchwi, jako i żółtej bruk

Nakładem i CMaonkamł Nowsi Drukarni ti. m. b. H. (L a. «. oA w Pumaniii, — Kadakt<at odirowtedsiatny Stanisław Jaworski « Pnm»niy. — I>wh na manaM« rota'

*3
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